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„Naprawa“ Konstytucji... 


Kraków, 3 marca tatecznie obeznany z biegiem dziejów wskrze- | dzialność. Tymczasem postanawia projekt: B.B. 

(Th.) Tak łatwo i bez wszelkiego mozołu je- | SZonej Polski, to się jeszcze będzie pytał: Ko- | cały szereg niesłychani ważnych i zasadni" 
Szcze nikt nie uporał się z dużym problemem | mu i w czem obecna Konstytucja dotychczas | czych funkcyj prezydenta które on wykonuje 
| 
| 


aństwowym, — któremu on sam zresztą usł- | SZkodziła lub przeszkadzała? Tam, gdzie ona , bez takiego pokrycia przez sontrasygnaturą 
je nadać centralne, czy naczelne miejsce w | była niewygodna czynnikom dzierżącym wła- | ministra Gdzież pozostaje pierwotne prawo © 
zainieresowaniu publicznem, — jak właśniete | dzę, od początku do dnia dzisiejszego — tak ; kontroli która się ma wykonywać wsbeg 
Taz klub poselski BB. uporał się z projektem | jest: do dnia dzisiejszego!! — niewygodna, tam | rządu? « 
»Raprawy" Konstytucji. W minionym Sejmie | o niej zapominano. Nikomu to snu nie odbie- Pozatem wydłuża się szereg uprawnień pre” 
ub ten, jeszcze mniej liczny, a przez to je- | rało, że niektóre artykuły wcale nie weszły w | zydenta tak bez końca że na tej linji jeszcze Sq 
Szcze nie w posiadaniu pełnej władzy, wniósł | życie i się na ich wprowadzenie w życie wcale | mieszczą tego rodzaju sprawy, jak wydawanie 
Projekt Konstytucji, który zawierał szereg no- | nie zanosi. dekretów z mocą ustawy nawet w dziedzinie 
wych postanowień, wypływających zresztą z | Przykłady? nakładania nowych ciężarów w postaci podat* 
jednej naczelnej zasady, Ów projekt nie do- | Oto choćby jeden za wiele: ków, przyjęcia pożyczek, a nawet — monopol 
Znał zbyt przychylnego przyjęcia, ani zbyt po- Niech wstanie jakiś żywy człowiek i niech | Tak kest i monopoli. Tak wyraźnie wydrukco” 
Chlebnej oceny ani w Sejmie ani poza Sej- | zaświadczy, że ziszczony został artykuł 96, któ wano w druku sejmówymi Nr. 111, na str. Sy 
mem. Można śmiało powiedzieć, że tylko praw | ry uroczyście głosi: „Wsz*scy obywatele są ró ; md art iTo R wizlądł. jakoby projekto” 
dziwi i zapaleni „partyjnicy* — bezpartyjne- | wni wobec praw "Urzedy publiczne sa w ró- dawca PEEAKYWE Że moga zajść wypadki, 
80 bloku, odnosili się z pewną rewerencją po- | wnej mierze dła wszystkich dostępne na wa- że z zaptowadzeniem nowych monopoli — ma 


zorną do tego mocno dziwacznego elaboratu. | runkach, prawem przepisanych“. Tak — wy- my ich widocznie zamało i zamało kosztow- 
zeroka opinja publiczna skrytykowała bez | raźnie wydrukowane: „w równej mierze". nych —- nie można będzie czekać aż do ponow” 
Wielkiego respektu pomysły, zawarte w tym ; Gdzie, jak i kiedy te słowa stały się życiem? nego zebrania się „ów | 
Pro ekcie już ze stanowiska teoretycznego, a | Nigdzie, w żaden sposób i nigdy. Rządy do ; H k. A j 
Wszy stkie stronnictwa sejmowe poza BE. a li- tych rzeczy jeszcze nie znalazły czasu. Nawet Rzecz jasna, że w dziedzinie politycznej wia 
Mine odrzuciły przedłożony im projekt usta- | nie obecny rząd — twardy, mocny, samodziel- dza Prezydenta będzie nieograniczona. Albo" 
Wy konstytucyjnej. ny. On, który się nie boi przesądów, z tym prze | W/m projekt upoważnia go do wydawania de 
Między jednym Sejmem a drugim zdarzyło | sądem jeszcze sie liczy... kretów z mocą ustawy w sprawach: zmiany 
Się, że p. marszałek Piłsudski w jednym ze | Nie — Konstytucja nikomu nie szkodziła, za Konstytucji, ordynacii wyborczej do Seimu i So 
Swoich wywiadów omówił całokształt zaga- | wyjatkiem tych, wobec których jej nie wyko- | "atu itd, itd. Czy może wobec także władzy; 
drień Konstytucji. I trzeba przyznać i podkre- | nywano, a nikomu nie przeszkadzała, jeśli | Jeszcze być mowa o systemie pariamentanym 
Slt, że w tym wywiadzie były uwagi bystre i | chciał coś dobrego dla państwa zrobić. Albo- 
Głębokie. Na wszelki wypadek nie zawierały o- | wiem w ramach i zapomocą obecnej Konstytu- 
ne żadnej banalności, od których roiło się w | Cji można piękne. mocne i szczęśliwe państwo 
Projekcie pierwotnym. Miało się tedy pełne pra | urządzić i ustalić. 
Wo spodziewać się, że prawnicy i „państwo- | Ale — BB. jednak twierdzi, że Konstytucja 
Wey“ — o ile woino stworzyć taki termin dla | jest zła, szkodliwa, przeszkadzająca, że wobec 


w Państwie Polskiem? 

A gdyby ktoś utrzymywał, że brzecied jeszcze 
pozostaje nietkmęty Sejm. to niechaj mu się 
stanie wiadomem, że Seim załeży od Prezydem 
ta. gdyż on, a nie sąd najwyższy mia rozstrzy”* 
gać o mandatach zaprotestowanych. Iug ta 
pozostanie jeszcze posłów «— nieposłnsznych?| 
Wobec takiego postanowienia już chyba bie” 
dnie taki drobiazg, że minister sprawiedliwe” 
ści inoże pozwać posła przed Trybunał Stana 
za „wystąpienia sprzeczne z treścią Śłubowania 
poselskiego, albo naruszające antorytet i pe” 
wagę Sejm". 

Jest jeszcze sporo takich kwiatków w prv- 
jekcie powtórzonym teraz poraz dnngi. Może 
przyjdzie czas na dalszy rozbiór tego arcydzie 
ła ustawodawczego, które zapewne tem sie 
odznacza, że iest „jedyn>razowem* na Świecie. 
Chyba niema Konstytucji na świecie w której 
błyszczałyby tego rodzaju brylanty myślowe ` 
pomysłowe. 

Czy Polska pójdzie uż tę drogę, ma której 
będzie niejako izoPwana z całego Świata że 
swoją Konstytucja ? 

Sądząc po obecnym składzie Sejmu. należa” 
łoby się pocieszać Jakoś nam to jeszcze nie 
groz Sam obóz rządzący nie ma kwalfikowa” 
nej wiekszości de przeprowadzenia takich 
zmia: Ale razem * endecją miałby taką wię” 
kszość A kto może obliczyć na co do czego 
użyczy sweiej ponrecy endecje? 


określenia pewnego uzdolnienia i należytego | tego należy ją zmienić. 
aukowego przygotowania do pracy państwo- Należy tedy spodziewać się dcbrego, grunto 

Wotwórczejl--teraz porzadnie, ale też całkiem po | wnie przemyślanegu projektu któryby istotnie 

Sządnie przys” .dą fałdów i wydadzą tym ra- | przekonał swoją żelazną logiką, swojem głębo- 
m opracowanie jak najbardziej udoskona- | kiem wewnętrznem uzasadnieniem. 

' lone, Czy przedłożony projekt ma te walory? 
Tymczasem — co się stało? Zdaje się, że poza .bezpartyjmą partią“ nikt 
Oto to, czego się najmniej spodziewano, z takiego sądu nie wyda. | 

Czem się najmniej liczono: Wniesiony został Cały projekt jest zbudowany na iednej zasa- 

stary projekt z zeszłego Sejmu, tylko nieco ina | dzie — poza zresztą małemi „reakcyjkami*. jak 

tzej ufryzowany. Mianowicie ujęto całą Kon- | "P- wysuwanie cenzusu wieku przy prawie 

Stytucję w tym projekcie tak. że postanowie- , WYburczem, lub nominacją senatorów tp, — 

Nią, nie poddawanć zmianie, przedrukowano | mianow cie: na systemie prezydencjalnym. Za” 

Według oryginału Konstytucji marcowej, inne | tem: Prezydent Rzeczypospolitej jest jedypym 

legające zmianie zredagowano już wraz ze | Suwerenem państwa. i on właściwie rządzi nie” 
ianami, a kilka — istotnie bardzo nielicz- | ograńiczenie. Izby ustawodawcze tylko niejak” 
Rych — o nowem ujęciu wstawiono w proje- | kontrolują rząd, ale już właściwe sam rząd, 
lowanem sformułowaniu. I pokazuje się, że | który z poleceria prezydenta rządzi A ta kon- 

BB, z pierwotnych 126 artykułów robi aż 143. , trola jest dosyć powierzchowna : ograniczona. 
więcej niż połowę zupełnie nie zmienia i Co zaś do samego prezydenta. to jak długo 

pozostawiła nietknięte, u tylko stosunkowo nie | nie przyiapano go ra czemś niesłychanie grw 
lżą liczbę artykułów poddaje mniej czy wię- | bem. co ewentualnie pociąga za soba skutk 

kame nikt nie ma prawa. mieszać się do „jego 


J — raczej: „mniej“ — zasadniczej zmianie. 
© wszystko. Faktycznie nic pozatem. spraa " to znaczy. ściśle biorąc: do spraw pań 
Zwykły obywatel o zdrowym rozsądku tedy | stwa. 
pyta: No — i od tych kilku zmian zależy Oczywista że jest słuszną zasada że prezy Na wszelki wypadek walne  "aieży powie 
dent nie jest odpow cdziulny Ale w takim razie | Tzieć że samo wnwsie”e ta! ege projektn na- 


Stotnie zbawienie ojczyzny? A jeżeli ów oby- 
średni-proporcjonalny jest jeszcze dos- | musi być ktoś kto go k.yje i obemunie odpowie szemu Sejmowi blasku nie dodaje, 
L 
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RAKÓW, MAŁY RYNEK 2. 


nm zł ca wczorajszego 


ciągnienia 


„NOWY DZIENNIK" środa 4. (Vf. 1981. 


iolarówki 


Brak 50.060 numerów przy losowaniu — Zapowiedź 


interpelacji w Sejmie 
{Telefonem od naszego korespondenta) 


Warszawa 2. 3. (Sin) Warszawa została 
dziś poruszona destychi nym skandalem. któ 
ry zdarzył się podczas cągmiena 4 proc. pre- 
mjowej pożyczki dojarowej w saji konferencyi 
nej ministerstwa. Do sali przed ciągnieniem 
przybyło dużo publczności, przybyła równeż 
komisja. złożoną z przedstawicieli rządu. Przed 
ciągnienierm przewodniczący komisji zwrócił 
się do publiczności z zapytaniem czy ktoś chce 
sprawdzić, czy ;ego numer znajduje się w kole. 
Pewien pam podał na kartce nr. 1.452.134 
okazało się, że właśnie tego numeru niema. Po 
sprawdzeniu okazało się, że w pierwszej kaszcie 
brakuje 50 kwitków z początkowemi czterema 
cytrami od nr. 1450 do 1495. 

Przed ciągmieniem kwitki z numerami znajdu 
la się w kasztach i wyrzucane są po sprawdze 
miu do kół szczęścia. W perwszej kaszcie 


zmajdują się zwitki koloru białego od 0 do 
1499, w drugiej kaszcie kwitki koloru różowe 
go od O do 999. Ciągmenie odbywa się w ten 
sposób. iż wyciąga się kartki z pierwszego koła 
szczęścia gdzie są początkowe cyfry losu od 
0 do 1499, a następnie z drugiego koła. gdzie 
są końcowe cyfry bsu od 0 do 999. Te dwe 


cyfry (siedin razem) starowią numer wygrywa 
jącego losu Brak tedy w pierwszej kaszcie 50 
kwitków oznaczałby brak 50.000: 

Po odkryciu tem na sali zapanowało wiel- 
kie oburzenie. Obec:ry na sali przedstawiciel Mi 
nisterstwa Dr. Bie'ak wyjaśnił. że zawiniła dru 
karnie która nie dostarczyła  kwitków od 
nru 1450 do nr. 1499. Zażądaino więc ręcznego 
wypisatwa odpowiedniej ilości numerów, po” 
czem dopiero przystąpiono do ciągnienia. Pe- 
wma «ść ósóh domagała się odroczenia ciągnie 
nia. aie ośw adczon* ini. że ustawa 
dokonania ciągu:en:a w termimme Wbrew 
niefornia mośc otn ciagniemie się odbyło 

Sprawa ta wvwsjłała oburzenie metylko 
wśród publiczności zgromadzone; na saķi, ale i 
w szerokich sferach Warszawy. a nawet 
w Sejmie tak, że zapowiadają interpelację i 
wnioski puszczególiych klubów w tej sprawie. 

Główna wygrana 20000  delarów 
na nr, 1.054.145. 

8.006 — 0.437 337 

3000 — nr. 0.549.601. 

1.000— nr. 1-324843 
0.561-376. 0.57.185. 


wymaga 
tym 


padła 


1058.161 0.889,553, 
0.871.326 0.491.613, 


51 spraw załatwił Seim 


na wczorajszem posiedzeniu 


fTeletonem od naszego korespondenta: 


Warszawa. 2. 3. (Sin) Dziś, o godz 4 
popołudniu rozpoczęło sę posiedzenie Sejmu. 
Na wstępie marszałek zawiadomił lzbę, iż na 
wiadomość o Śmierci Hermana Diamanda któ- 
ry w poprzednich Sejmach był wybtnym parla 
mentarzystą, uważał za swój obowązek w imie 
miu Sejmu wysłać depeszę du wdowy z wyraza 
mi współcziucia. Na znak żałoby posłowie po- 
wstają. 

Następnie po krótkiem przemówieniu posła 
Lechnickiego przyjęto w trzec em czytana usta 
wę upoważniającą ministra skarbu do udziele” 
mwa pożyczki państwoweniu funduszowi drogo” 
wemu. Z kolei poseł Polakiewicz (BB) w imie- 
mu komisji adrninistracy:nej i skarbowej refero 
wał wniosek posłów z BB w sprawie samo- 
istnego podatku wyrównawczego dla gmin 
wietskich. 

W dyskusji poseł Rymar (KI. Nar) zwraca 
uwagą. że spadek cen żyta sprawia że poda: 
tek gruntowy wraz z dotychczasowym podat- 
kiem wyrównawczym. a więc bez projektowa 
nej podwyżki, wynosi dziś trzy ds czterech 
razy więcej niż podetek aki był w r. 1928 i 1929. 
Przecćwko temu podatkowi wypowiada się rów 
nież pos. Lange (K! Chiopski) 

W daiszej dyskusji zabrał głos prseł Dubois 
(PPS: który "OE rowy EPE wywo 


dzi: Zaczęło się od drobuych pocatków. ale po 
datk. rosna. Zaczęło sę od :uałe, zapałki a 
kończy się na duże! głowie cukru. Jest podatek 
drogowy. xst 10 procentowy dodatek do pcdat 
ku dochodowego. a już mów się o 1owych pro 
jektach podatków 

Poseł Tebinka (BB): Xd kart do gry. 

Pos. Dubois: Niektórzy ludzie lubią stawiać 
pa. ;sjanse. 

Głos: Babcie. 

P. Dubois: Czasem i dziadkowie... 

Po wyczerpaniu dvskus: ustawę przyjęto w dru- 
giem ' trzeciem czytaniu. poczem uchwalono ratyf. 
kację calego szeregu umów miedzynarodowych. Z 

, Kolei po referacie posła Walewskiego (BB) uchwalo 

| no wydać sądom posła ardykalno-lewicowegt Tka- 
czowa. Przeciwko wydana: przemawiał poseł! komu 
mistyczny Burzyńsk. Nasiępiee pos. P dosk) (BB) 
referowa? sprawę aTesztowania posła Dobrocha z 
KI Chł Uchwaołno vrzyiąć do wiadomości zawie- 
szenie aresztu nad posiem Dobrochem. 

Następnie w piemu szem czytaniu odesłano do po 
szczególnych komisy. křlkadz esat spraw, Ogółem 
porządek dzienny dzisiejszego pos!edzenia obejtuo 
wał rekcrdową ilość: 51 spraw. które załatwiono 
w cągn niespelna cz'erech godzin. 

Następne poseczenie wyznaczone zastało na ju- 
śro godz. 11 przedprłudmiewa Na porzadku  dzień- 
nym: projekt rewizj: konstytucji Przemawiać bedą 
preze: klnbu BB Jędrzejewicz i pos. W. 


Wielki proces mieńsztwików w Moskwie |: 


Moskwa 2. 3. PAT. Prasa moskiewska w 
dalszym ciągu poświęca wiele miejsca odby- 
wajacemu się procesowi przeciw 14 mienszc- 
wikom. Proces ten wykorzystywany jest przez 
prasę sowiecka dla zamanifestowania wszech- 
władności i jednolitości partji komunistycznej 
oraz do zwiększenia entuzjazmu twórczego 
wśród mas robotniczych. Pozatem dzienniki 
wykorzystują ten proces rćwnież do walki z 
u Międzynarodówka, tak znienawidzonej 


przez siebie. Pod adresem prokuratury oraz 
| centralnych instytucyj komunistycznych nad- 
chodzą z różnych stron Związku sowieckiego 
rezolucje, które głoszą, że organizatorzy i in- 
spiratorzy spisków znajduja się jeszcze poza sa 
lą sądową, przebywając stale zagranicą. Zali- 
czają do nich organizacje mienszewickie, II. 
Międzynarcdówkę i burżuazyjne koła rządzą 
ce, Prasa sowiecka apeluje do robotników za- 
granicą, aby pociągnęli przed sąd pruletarjaiu 


+cey i lewicy 


P E e S | Gi. 
Przy licznych dolegliwościach kobiecych, por Fo= AE | 
wodu cor. ka kranciszka-józela sj tawia znakomitą 
Ządać w aptekach drogeriach. 


Wniosek 0 | ieńnoiiią ustawę 
ui czpieczeniową 


cTelc' 2 naszego korespondenta) 


Warszawa 2 3. (Sin Klub PPS. złoż 
do laski inarszałkowskiej wniosek w sprawia 
przedłożenia przez rząd scaleniowej ustawy u 
bezpieczeniowej i złączenia wszystkich istnie p 
jących oddziałów ubezpieczeń spoigezny 
dnolitą całość, zapewnienia ubezpieczonym 
wszystkich zakładach zarówno ck > 
krótkoterminowych jak i zakładów długoter4 
minowego ubezpieczenia jednolitego traktowa 
nia zarówno co do świadczeń jak i co do 184 

prawnień. podwyższenia  dotychczasowyćh 
świadczeń dla inwalidów wypadkowych na 
względnie 100 procent, dla inwalidów pracy 4 
40 — 75 procent ich zarobków, oznaczenie 
ku starczego na lat 55, oznaczenia odpowie- 
dniej wysokości wkładek i udziału państwa W 
pokonywaniu wydatków ponoszonych przez 
zakłady 


Miesiąc aresztu o przedruk artykułu 
o Brześciu 
(Teletonem oa nuszego korespondenta) 


Kaiowice. 2. (Zi Dziś w sądzie grodz 
kin w Katow Reich toczyła się rozprawa prze” 
ciwko redaktorow odpuw edzialrermu , Polonii“ 
o przedruk artykutu z „Gazety Bydgosk'ei" 
w sprawie Brześcia Obron zgt sła wniosek 9 
dopuszczenie dowodu prawdy. Sąd jednak od- 
rzucił wniosek obrony * skazał redaktora od 
powiedzialneg) na miesiąc aresztu. 

—og0—— 


Zneńnienny wynik wykorów 
kon urelnych w Brunświku 


(Telegram wlasny „Nowego Dgenat:a”) 

Berlin 2. 3. (Sch) W Brunświku odbyły 
się wczoraj wybory komunalne, których wynik 
jest wielce charakterystyczny dla nastrojów 
politycznych w Niemczech. Przyniosły one dru 
zgocącą klęskę purtjom umiarkowanym i mie- 
szczańskina a daly natemiast olbrzymie zwy” 
cięstwo PNE radykalnym skrajnej prawi- 
Wynik wyborów komunalnych. 
przedstawia się następująco: Na ogólną liczbe 
205 mandatów zdobyli: narodowi socjaliści 4 
(dotychczas posiadali 2), Stahlhelm 6 (0), zje” 
dnoczone listy mieszczańskie 62 (105), socjal- 
demokraci 72 (94), komuniści 21 (4). Wynik 
wyborów do zarządów okręgowych Z ogółem 
102 mandatami jest nastepujacy: narodowi 30 
cjaliści 32 (2), zjednoczeni mieszczanie 21 (46) 
socjal-demokraci 42 (538), komuniści 7 1), 


Król albański ma dość Wiednia 


Wiedeń 2. 3. PAT. Dzienniki poniedział- 
kowe donoszą, że krół albański Zogu opuść 
W iedeń jeszcze w ciągu bieżącego tygodnia. Ze 
względu na bezpieczeństwo nie będzie ogło- 
szony dzień i miejsce wyjazdu. 


Straszny czyn furiata 


Lille 2. 3. PAT. Górnik polski, 41-letni Te 
odor Szuk, zamieszkały wraz z rodziną w Ney- 
elbesous-Lens (północna Francja) w przystć” 
pie szału rzucił się na swoją żonę z nożem * 
zadał jej 4 uderzenia w plecy, następnie Z 
ciężko poranil siebie. Oboje zostali przewiezić” 
ni dc szpiiaia. Stan Szuka jest groźny, 2008 
jego ma się lepiej. 


Bodzkw II. Międzynarodówki Vanderveldego" i 
Kautskiego oraz Hilferdinga. będących inspi- 
ratorami antysowieckiej interwencji. 


Oskarżeni „przyznali się” 


Moskwa 2. 3. PAT. ło trwającem 4 8% 
dziny odczytywaniu aktu oskarżenia, odpowia 
dając na postawione przez przewodnicząceg 


' sądu pytania, wszyscy oskarżeni przyznali 


do popełnienia zarzucunych im przestępstw: 


Nr. €2. 


„NOWY DZIENNIK" środa 4. hi ik ZKZ 1831. 


Afery rabinackie 


Kronika wypadków krajowych przynosi o- 
Statnio szczegóły zdarzeń z rozmaitych gmin 
„żydowskich, które budzą w niektórych sferach 
Społeczeństwa żydowskiego zdziwienie, w in- 
Mych zaś duże zaniepokojenie, 

Lecz oddajmy przedewszystkiem głos fa- 

„tom: Na tle walki rabinackiej w Sosnowcu 
Nadawca grupa agudowców część urządze- 
nia synagogi. Zdemolowanie nastapiło w sobo 

w czasie napadu na synagogę. W Łukowie 
doszło do walki na tle wyboru rabina. Mniej- 
szość agudowska nie uznała wyboru dokona- 
'nego prawnie przez odpowiednie organy gmi- 
my, lecz usiłowała na własną rękę wprowadzić 
do gminy rabina, co spowodowało starcie, a na 
Wet strzelaninę, w wyniku której pewien zre- 
zta zupełnie w walce niezainteresowany mło- 
ia Gerson Ślizak został ciężko ranny w 
klatkę piersiową. Wskutek interwencji policji 
aresztowano kandydata Agudy, rabina Silber- 
berga i ławnika Agudy Weintrauba. Do fa- 
któw powyższych należy dodać rozmaite afery 
pabinackie na wzór osławionej na naszym te- 
Tenie „skawińskiej“ afery, rozliczne procesy 
w Trybunale Administracyjnym, rzucające cień 
ną obecne stosunki w gminach i na sposób u- 
biegania się przez rozmaite dwory, kliki, par- 
tje lub lokalne wielkości — o stanowiska ra- 
binów. Trybunał Administracyjny rozpatruje 
Prawie na każdej sesji kilka protestów w spra 
wie wyboru rabinów a niejednokrotnie zubo- 


ministracy jnym, nie chcac brać na siebie tru- 
dhego dziś ciężaru nowych podatków na rabi- 
„ła. Kandydaci atoli nie zważają na żadne ar- 
gumenty — dzięki jednostkom lu ugrupowa- 
niom dostają się na stolec rabinacki 


trzymać stanowisko rabina czy podrabina. 
Fakty powyższe są powszechni” znane i nie 
ma prawie dnia, by prasa nie ogłaszała no- 
„wych szczegótów i nowych wypadków z roz- 
imaitvch gmin żydowskich, Świadczą one wy- 
Mmownie, że w gminach wytworzyły się wa- 
Tunki niezdrowe i wielce szkodliwe. które pod 
„ważają autorytet insiytucyj rabinatu i wpro- 
„wadzają atmosferę ciągłej walki i niepokoju 
iw życie gminy żydowskiej. Mści się dzisiaj na 
gminach żydowskich i na autorytecie ich ra- 
binów, partyjnictwo wprowadzone w całe ży- 
cie gminy. Nie jest już więcej tajemnicą fakt, 
Że dla uzyskania stanowiska rabina w gminie 
Nie wystarczają właściwości charakteru, wie- 
lza, kwalifikacje. Miarodajną jest wyłącznie 
tylko przynależność do partji, do „dworu“, lub 
do jakiejś kliki. Na tle tego rodzaju wypad- 
Rów bujnie wyrastają chwasty korupcji, de- 
nunejacji, rozgrywają się bójki a często i 
krwawe walki, Charakterystyczne jest, że na- 
wet Związek rabinów jest bezsilny wobec roz- 
icznych afer rabinackich. Dochodzi do tego, 
autorytet rabinów nawet w sferach orto- 


doksy jnych coraz bardziej: 'upada i nawet te 
siery uie bardzo liczą się z jakiemś orzecze- 
niem, czy wezwaniem rabina. Wystarczy wska 
zać na znany na naszym terenie fakt, że rabin 
w sporze z gminą nie chciał się poddać sądo- 
wi wybitnych rabinów, lecz na wzór wszyst- 
kich aferzystów. rabinackich odwołał się do 
władz nadzorczych z pominięciem jedynej, dla 
niego w sprawach religijnych  kompeteninej 
władzy — rabinackiej, 

Położenie gmin żydowskich jest dzisiaj cię- 
żkie i trudne. Trudności te powiększają jesz- 
cze rozliczne tarcia i walki, wśród których a- 
fery rabinackie zajmują pierwsze miejsce. Na 
razie niema przytem widoków na poprawę sy- 


| tuacji. Dopóki jedna partja będzie uważała, że 


ma przywilej reprezentowania interesów reli- 


,głjjnych żydostwa i poglad ten będzie usiło- 


wała poprzeć gwałtem, a nawet siłą, dopóki 
rozmaite dwory będą się mięszały w sprawy 
gminy i usiłowały z nich zrobić swoje filje i 


St. $ 

az DRA G 
ekspozytury, dopóty będziemy świadkami ta- 
kich przykrych i smuinych wypudków, jakich 
opisy znajdujemy niemal dzień w dzień w kro 
nice wypadków krajowych, a często w kroni- 
ce policyjnej. Afery rabinackie stają się co- 
dzienna rubrykę pism żydowskich. Poniża to 
autorytet rabinów, niszczy w opinji publicznej 
wartość i znaczenie instytucji rabinackiej, ale 
jak dotąd nikt z powołanych do tego nie po- 
dniósł głosu ostrzegawczego, nie próbował za- 
łatwić spraw związanych z rabinami na dro- 
dze odpowiada jącej godności instytucji rabi- 
natu. Wręcz przeciwnie, czyni się wszystko, 
by dotychczasowy stan w gminach utrwalić, a 
regulamin wyborów do gmin żydowskich, pier 
wszy „czyn“ polityczny Agudy, w całej pełni 
się do tego przyczynia. Jeśli sprawy rabinac- 
kie dzisiaj sa w większości aferami rabinac- 
kiemi, to jest to w pierwszym rzędzie zasługą 
Agudy. Jeśli zaś rabini łączą swoje stanowis- 
ko z wybujałem partyjnictwem i pragną je o~ 
przeć na jednej partji, a nie na woli całej lu- 
dności to tem gorzej dla rabinów. 


Dziennik arabski zawieszony 


za szerzenie bajki o mordzie ryfualnym 


Jerczo!immu 2 3. ŻAT. Dziennik arabski 
„Felestr'* zamieścił we wczorajszym numerze 


' bajkę © mordzie ryiualnym, popełnionym rzeko 


| mo przez pewnego Żyda, 


żałe gminy bronią się przed Trybunałem Ad- | cznie mał porywał dzieci 


wbrew , 


woli ludności, procesują się, byleby tylko o- | oszczerczą plotkę „Felestin" z widoczną tenden 


który systematy” 
arabskie dla celów 
rytualnych. „Felestin* zaznaczył przytem, że 
działc się tg w związku z nadchodzcemi święta 
mi Pesach, podczas których potrzebna Żydom 
jest krew dzieci nieżydowsk'ch. 

Wszystkie pisma arabskie powtórzyły dziś 


cia wywołania nastroju  antyżydowskiego 
wśród ludności arabskiej. Sprawa zaintereso- 
wał sẹ Wysoki © misarz sir Chancellor. który 
-po przeprowadzeniu śledztwa  zarzadził zam 
knięcie wydawnictwa „Felestin*. redaktor zaś 
pisma Isa el Isa pociągnięty został do odpowie- 
dzialności za szerzenie fałszywych wiadomości 
mogących wywołać niepokój wśród ludności. 


Bajka o mordzie ryfualnym 
w Algierze 
Paryż. (TAT) Z miasta Oran w Algierze do 


Podejrzani c udział w zemachu 
na króla zlbańskiegr 

Wiedeń 2. 3. PAT. „Neue Freie Presse“ 
donosi, że do sądu krajowego zostało odstawio 
nych dzisiaj 3 emigrantów albańskich, podej- 
rzanych o udział w zamachu na króla Zogu. 
Nazwiska ich brzmią: Rexhep Mikrovica, Seiff 
Flamasi i student albański Angoni. Jak dono- 
szą dzienniki król Zogu zamierza w najbliż- 
szym czasie opuścić Wiedeń. 


noszą: Ludność życowska jest bardzo podnieco 
na z powodu aresztowanią miejscowego Żyda, 
nazwiskiem Tabul którego oskarżają © mord 
rytualny Tabul aresztowamy został wraz z %0 
ną i teściową. A zesziowanie nastąpiło po Śmier 
ci jego szwagierki, razwiskiem Juliette Tors- 
mene. Obydwie aresztedane niewiasty zostały 
zwolnione, lecz Tabul zatrzymany został w wię 


| zieniu Jak donoszą, policja usiłuje zgromadzić 


dowody rpzeciwko Tabnlowi, uważając iż doko 
nał on mordu rytualnego. ponieważ „zbliża się 
W elkanoc, podczas której Żydzi potrzebują 
chrześcijańskiej krwi“ 

Cała prasa w Algierze prócz antysemickiego 
„Le petit Orana: występuje gwałtownie prze” 
ciwko średmiow'ecznym przesądom. jakiemi! kie 
rowała się policja, aresztując Tabula. Prasa do 
nosi też, iż w areszcie pastwiono się nięsłycha 
nie nad Tabułem, bijąc go aż do utraty przy” 
toanwośŚci. 


Nieznany Rembrandf odnaleziony 
w Wiedniu? 


Wiedeń 2. 3. PAT. „Wiener Alig. Ztg.* do 
nosi, że znamy wiedeński badacz sztuki, prof. 
Ludwik Abels, odnalazł we Wiedniu dwa o- 
brazy, z których jeden ma być obrazem Rem- 
brandta z r. 1637 „Batseba stroi się dla kró- 
la“, drugi obrazem włoskim z czasów wczes- 
nego renesansu, którego autorstwo przypisuje 
prof. Abełs malarzowi di Cosimo. 


TEATR ŻYDOWSKI 


Teafr Dawida Hermana 


„Gore“. drzmat w 1 akcie, J. L. Pereca, 3-ci akt 
„Boga zemsty”, „Z prądem“, dramat w 1 akcie 
Szalona Asza „Damska szpilka" żart w 1 akcie. 


Ostatnią premjerę Teatan Dawida Hermana na- 
zwać można cudownym popisem kunsztu aktorsk © 
g0 Józefa Kamena, Wiedzieliśmy przedtem, żę Ka- 
men Świetnyjm jest aktorem, że bujny posiada tem 
Perąnienut, trzymamy ua uwięzi kierowanego intuicją 
umiaru. ale o rozpiętości jego możliwości artysty- 
<znych, o wprost inperuijącej skali tego z Bożej ła 
Sti aktora przekonać się można dopiero po (ei Tte- 


wli iednoaktówek. W jednoaktówce Pereca „Gore“ 
Wydobywającej ze zwykłej anegdoty realistyczme, 
głębię  utajonei prawdy, aie niestety skon- 


struowanei wędle przebrzmiałego szabionu symboł 
źnm jest Kamen nieskomplikowanym, prostym stu- 
dentem, zakochanym w żonie swego oxa Ale druga 
'ego kręacja w trzecim akcie „Boga Zemsty“ ma 
w sobie skundersewary patos siarcia s'ẹ zwyklego 
człowieka z ulicy z olbrzymiem  przeznaczet em. 
Doprzwdy żałoweć n 'eży że całej nie wystawiono 
sztttk:. albowiem w “eiu rcżyserskiem Herman: 

' dzięk: wprost monuu enialnej kreacji Kamenig sta 


KĘ GRN 


Ty ten dramat zwei} nieiako gwe oblicze. 

Mimowoli nasuwa się porównanie z aktorem sta 
nej szkoły tj, z p. Zasławskim, który niedawno też 
Zagra! ņ nas tę samą rolę, Zasławski jest naturalistą, 
operującym drobiażgcwo opracowanemmi szczegół2” 
mi, ale Kamen aadaje swej kreacji rozmach tak 
pviężny. że nietylko rozsadza ramy realizmu, ale 
wydobywa wprost z podzienji duszy metafizyczny 
jej lęk przed bytem. Nie jest to kreacia. — ale — 
eksplozja... 

potem w jednoak'ówce „Z prądem“ staje się zmo 
wu cichym „ciermiętnikiem' skupionym w sobie ma 
rzyc.elen, którego gna * świat dalek; nieukojona 
tęsknota za nowem życiem. A wreszcie w ostatn' m 
żarcie scenicznym ro»eśmiżł się ten naprawdę ris 
wy aktor łobuzerskiw uśmiechem pobudzając całą 
publiczność do spazmów Śmiechu, Chciałoby się ca 
łe studium napisać © tyir koncercie gry aktorskiej 
tak bogatej w różnorodne odc.enie. tak finezyinei 
delikatnej a rówmocześni tak żyw ołowej I porywa 
iącej nas swą brawmea, ale brak mi ku temu miei 
sca  Chciatbym  tylke jeszcze zwrócć uwagę na 
ten 'edyny w swoim rodzaju dar transformacji. a 
kończąc nazywam psia Kamena prawdziwym Pro- 
metem zem sceny 

Ale nietylko p. 
ica «: puzosiały zespół wszelkiemi 


Kamer był czarrdziciem sceny 
silami saral 


się mu dorównać intezzywnością przeżycia i ekspre 
sią wynazu scemcznego. P, Dina Kenig w jedno" 
aktówce Asza „Z predem” miała w roli mieszczęśli- 
wej Ruehele bardzo dużo wdzięku, pęłnego dyskre 
cji i ołepła a p, Rebcka Naaron wprost zadziwia 
widownię siłą 1 dojrzałością gry. P. Rakow, zwła- 
szcza jako Reb Znarąch. ma w sobie wielką powagę 
i szczerość tomm. a jako Reb Eli z „Boga zemsty” 
stwarza prostemi Średkani zwyką postać Żyda, 
czem właśnie uwypuk!a tylko mommentalność kro 
cji Kameną. 

A jednak publiczność dc teatru nie przychodz. 
Mimow oli jest się wprost zdumionym tą obojętnośca 
naszej kochanej PT. rmbdiczności. Przyjechał do nas 
najwybitniejszy reżyser żydowski doby wsnółcze 
spei, a w swym zespole ma bezsprzecznie jedne 
go z wajświętmiejszych aktorów, repertuar na wyso 
kim stoi poziomie artyzmm. a jednak publiczność 
mie przychodzi Tłómaczą to sob'e kryzysem. Duż? 
napewno w tem rach ale niec cała Bo mimo kryzy 
su wszystkie przeds'zwiemia trupy iapofńskiei oraz 
występy Ordonówny Ściągręły całe tłumy — mimo 
właśnie kryzysu Czemże więc sobie wytłómaczyć 
tę oboietność pubiicznoścć: żydowskiej? Czy tylk“ 
iei spobiznem Doprawdy. ne mam na to odp 
wiiedzi,., M K. 


Bł p 


ZYGMUNT ELONCER 


Prokurent Powszechnego Banku Związkowego 
w Krakowie 
zmarł po dlugich a ciężkich cierpieniach dnia 
28 lutego 1931, przeżywszy lat 49 


Wyprowadzenie zwłok z hali przedj:ogrzebo- 


wej na cnieniarzu żydowskim na miejsce 
wiecznego spoczynku nastąpi dziś we wtorek 
dnia 5 marca br. o godz. 3 ropoł. na który 
to sr utny obrzęd zaprzszają Krewnych Przy- 
aciół i Kolegów Zmarłego nieutulen: w żalu 


ZONA i SYN. 


4 NIA 
PPS. rozstrzygnęła żydowską 
kwestię językową! 


Jedną z największych naszych bolączek na- 
tury duchowo-kulturalnej jest, jak wiadomo, 
kwestja językowa. Mammy właściwie lrzv ję- 
zyki: język hebrajski, język żydowski i język 
krajowy. Taka jest sytuacja żydostwa we wszy 
stkich krajach wschodniej Europy, względnie 
we wszystikch wogóle krajach Wschodu. 
Zachodzie ten ambaras językowy 
uproszczony, oczywiście nie z pożytkiem, lecz 
ze szkodą dla duchowo-kulturalnego życia ży- 
dowskiego. 

-O tym naszym ambarasie językowym pisa- 
liśmy już niejednokroinie. Nie uważamy go 
zresztą za nieszczęście, jest on tylko jedną z 
wielu trudności naszego życia. Właściwy kło- 
pot sprawia ta kwestja tylko w szkolniciwie. 
Zajmowaliśmy zawsze stanowisko, że spór 
między językiem hebrajskim a żydowskim jest 
problemem żydowskim czysto wewnętrznym, 
który powinny załatwiać poszczególne żydow 
skie instytucje szkolne. Dla władz państwo- 
wych powinno być zresztą zupełnie rzeczą 0- 
bojętną, czy obok języka państwowego, który 
dziecko żydowskie opuszczające szkołę musi 
zmać bez zarzutu, szkoła żydowska uczy jesz- 
cze hebrajskiego czy żydowskiego, czy też o- 
bu tych języków łacznie. Przecież sporu mię- 
dzy hebrajskim a żydowskim nie mogą roz- 
strzygać nie-Żżydzi! Jest to rzecz zupełnie ja- 
sna i zrozumiała. 

Ale nie jest ona tak jasną i zrozumiałą dla 
p. dra Próchnika, „rzeczoznawcy” dla spraw 
szkolnych i kulturalnych w PPS. Polscy so- 
cjałiści przez długie lata nie dali się skusić 
przez Bund do udzielenia swej proletarjacko- 
oficjalnej aprobaty na rzecz języka żydowskie 
go przeciw hebrajskieruu. Dopiero ostatnio, jak 
z triumfem donosi bundowska „Folkscajlung”, 
zdecydował się p. dr. Próchnik do wydania 
swego ważkiego orzeczenia. PPS., o ile zaakceu 
tuje stanowisko swego „rzeczoznawcy“, TOZ- 
strzygnie więc żydowską kwestję językowa.. 
Będziemy musieli hebrajszczyznę skasować i 
przestać nauczać dzieci żydowskich języka bi- 
blji i nowej Palestyny, robotniczej Palestyny, 
bo Polska Partja Socjalistyczna stanęła po stro 
nie Bundu i uznała, że masy żydowskie nie po 
trzebują hebrajskiego. ża 

P. Einhorn, który pisze o tej sprawie we 
wczorajszym „Hajncie”, zestąwia ją trafnie z 
innym .arbitrażem*, jaki zapadł w również 
wewnetrznych żywotnych sprawach życia ży- 
dowskiego. '1en drugi arbitraż „nastapil” ze 
strony rządu. który odnośnie do istoty i stru- 
ktury kahałów stanał po stronie Agudy a prze 
ciw postulatom narodowego żydostwa. Ażeby 
tembardziej zadowolić czarna reakcję żydow- 
ską, która reprezentuje klerykalna Aguda, 
rzad wypędza z gmin żydowskich tę odrobinę 
charakteru świeckiego, która w nich jeszcze z 
dawna pozostawil. 

Triumfuje więc Bund, i triumfuje Aguda... 
Zbyteczne dodawać. że nad obu powyższemi 
„arbiirażami* przejdzie życie żydowskie do po 
rządku dziennego. Nie pozwoli się ono ani za- 
kuć w kajdany ciasnego ` bezdusznego lewico- 
wego doktrynerstwa, ani też nie pozwoli się 
uśmiercić v okowach czarnej klervkalnej re- 
akcji. Można być o to najzupełniej spokojnym. 

(b) 


Na | 
jest nieco : 


„NOWY DZIENNTK" środa 4. III. 1981. 


Projekt ustawy o wolnoprzesiedlności 


Nr. 6% 
a 


adwokatów — już gotowy 


Dowiadujemy się z wiarygodvege zródła, że 
Ministerstwo sprawiedłiwości opracowała pro” 
jekt ustawy w sorawie wolnoprzesiediności 
adwokatów. 

Wedle treści tego proiektu woino będzie prze 
siedlać się adwokatom z Małopolski do Kom 
gresówki i z Kongresówki do Małopolski pod 
warunkiem, że przesiędlający się adwokat nie 
był w ostatnich 5-siu latach dyscyp*narnie ka- 


Z TEATRU. LITERATURY I SZTUKI 
Hanka Ordonówne . 


Występy w „Starym Teatrze“ 

Czarująca pieśniarka żegnała sie z Krakowem 
który aż do oslutniego miejsca wypelniał przez 
dwa wieczory sale Starego Teatru Publiczność 
szalała ze zachwylu. a p. Ordonówna uśmiechała 
sie rzewnie. sentymentalnie i naprawde wzruszo- 
na 

Nikt z nas nie wierzy. by p. Ordonówna fakty- 
cznie się z nam! pożegnała. Fowarzyszyć jej będą 
huraganowe okłaski i ściagna z powrotem na sce- 
nę j estradę Ale gdyby to był» naprawdę poże- 
Sgnanie. należałoby może napisać pełne melancho- 
1ji wspomnienie o artystoe. która przez tyle wie- 
czorów ujarzmiała publiczność swym niepospoli- 
lym czarem 

Bo mówić można pwzedewszystkiem o czarują- 
cym fenomenie, któremu na imię: Ordonówna. Je- 
Śli sie chłośino analizuje to czarodziejskie zjawi- 
sko. powiadamv sobie że lepszą od niej recyta- 
torka jest Rychleróna. i że p Pogorzelska wyra- 
zistszą od niej jesl artystką. zwłaszcza w dzie- 
dzinie lypków chariktervstycznych. Ale p. Ordo- 
nówna ma w sobie — jak to ślicznie śpiewa w 
„Pożegnaniu* — nieokreślone „coś, magiczny 
fluid. wdzięk uśmiechu — jedem słowem. praw 
dziwwv czar, któremu nikt sie nie oprze. Ciekawą 
jest przytem rzeczą, że kochają sie w miej nie- 
!lylko mężczyźni, ale przepadają za nią i kohiely. 
Nikt nie analizuje lego uwielbienia a wszyscy 
zadawalaja się tylko slóweczkiem: czarująca 

Obok p. Ordonównv bardzo sie publiczności po- 
dobiały taneczne numery p Korczyńskiej i p Śnie- 
żyńskiego. Recenzent musi zawsze znaleźć jakieś 
„ale, a więc stwierdzam. że te tańce popadają 
zbyt często w akrobalykę. zawsze jednak pełną 
smaku. P Betcherowa naogół z dużem szczęściem 
bawiła publiczność swemi <łosadnemi typkami 
charakterystycznemi, Moassi 

P - DSD— — 

— Z KRAKOWSKIEGO TEATRU ŻYDOWSKIE 
GO. Dziś we wtorek o godz. 10 wieczorem wielka 
rewja artystyczna „Purim“, na którą składają sie 
Śpiewy, teńoe, jednoakiówki, monoiogi i inne dro- 
biazgi sceniczne. pełne humoru, werwy. muzyki 
Nader urozmaicony program wi.czoru, jak leż 
wysoce artystyczne wykonanie i oryginalne kostju- 
my i dekoracje zapewniaja tej rewji wielkie po- 
wodzenie. Bilety w przedsprzedaży u firmy A. 
Fischhab, Grodzka 46. a od godz 6-tej przy kasie 
teatru. 

— GOŚCINNE WYSTĘPY K. JUNOSZY- STĘ- 
POWSKIEGO, zakończą się w czwartek bieżącego 
tygodnia. Dziś po raz ostatai wspaniała „Trage- 
dja Florencka* Oskara Wilde1, oraz komedja Mol- 
nara „Raz, dwa, trzy..“ ze znakomitym gościem 
w glównych rolach, jutro ciesząca się niabywałem 
powodzeniem komedja „Stary łobuz”, we czwar- 
tek pełna humoru komedja „P1pa- kawaler". Dy- 
rekcja teatru dajc te ostatnie przedstawienia ja- 
ko popularne, po cenach zniżonych. Próby z wspa- 
niałej sztuki Vicki Baum „Ludzie w hotelu* pod 
kierunkiem reżyserskim p Jerzego Szyndlera, do- 
biegają końca Sztuka ta, siesząca się niesłycha- 
uem powodzeniem w Ameryce i Europie, obfituje 
w momenty niespotykane dotąd w literaturze dra- 
matycznej. ani w technice scenicznej. 

— ALFRED HOEHN, znakomity pianista- wir- 
tuoz, jeden z rajwybitniejszych indywidnałrości 
artystycznych, wystąpi dziś we wtorek w sali 
Bolańskiego. Bilety są do nabycia w kasie przy 
sali. 

KRAKOWSKI TEATR ŻYDOWSKI 

Wtorek: o godz. 10 wiecz Rewja artystyczna 
Purim“. 

Środa: o godz. $30 wiecz. Rewja artystyczna 
„Purim“. 

TEATR IM I] SŁOWACKIEGO 

Wtorek: „Tragedja Florencja“ — „Raz, dwa. 
trzy...“ (trzy ostatnie wyst. K Junoszy- Stępow 
skiego — ceny zniżome). 

Środa: „Stary łobuz“ (przedostatni wyst K. Ju- 
noszy- Stępowskiego — ceny zniżone), 


| 
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rany i że nie toczą się przeciw niemu dochodze 
nia dyscyplinarne. > 
Ciekawe, dlaczego welnoprzesiediność metia 
obejmować i Wielkopolsk.. Unifikacja prawa M 
w wysokiej mierze zawisłą od unifikacji adwó 
katury. a do unifkacji tej nigdy się nie dojdz% 
ieżeli się zamknie Wielkopolskę przed adwoka 
tami z pozostałych dzielnic Polski. k 


ję i 
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WTOREK, 3 MARCA 


Kraków (313) 1140 Przegl. prasy. PAT; 1158 
Sygnał, hejnał. 1210 Gramof. 1310 Kom. metew- 
15 Kom. gosp. 153% „Chwilka lolmicza* — a 
Kawecki, 1550 „Wśród podręczników spertowych” 
— wygl. red. A. Heinrich. 1610 Gramof. 1719 
„Wielki Brasławiialin (Tonasz Wawrzecki)* —* 
wygł. p. O. Hedeman, 17°45 Koucert Filh. Warsz. 
(Schubert, Smelan, Czajkowski). 18':45 Rozmaite 
komun. 19'10 Odezyt pl. ,Znajaowszych badań psy” 
chologicznych" wygl dr. SŁ Skowron. 1959 
Gramotf 1935 Dziennik prasowy. 1950 Opera „Tra 
iata“ G Verdiego z płyt gramof. w wyxon. £ 
społu opery Medjolańskiej „La Scala“, następnie 
komun, meteor. oraz retransmisje ze stacyj zagra. 
24 Hejnał. 

Warszawa (1111) 11% Przegl. prasy, PAT. 1158 
Sygnał hejnał. 1210 Gramof. 1310 Kom. meteor. 
15 Kom. gosp. 15'35 „Chwilka lotnicza”, 1550 Ode 
czyt (p. Kraków) 1615 Gramof. 1715 Odczyt: 
17:45 Koncert (p. Kraków). 1845 Rozmait. komun. 
1910 Giełda roln. 1925 Gramof 1934 Dziennik 
prasowy 1950 Opera (p Kraków). 23 Muz, lekka- 

Katowice (408.7) 11/40 PAT. 1158 Sygnał, hej- 
nał. 1210 Gramot 1310 Kom. meteor. 15 Kom. 
gosp. 1555 „Chwilka lotnicza” 1550 Odczyt (P- 
Kraków). 16'10 Dla dzieci 1625 G amof 1715 Od- 
czyt. 1745 Koncert (p Kraków) 1845 D. c. 
wieści. 19 Rozmait. komun 1915 Odczyt. 1 
Gramof 1950 Opera (p Kraków) r 

Wiedeń (516.3) 12. 19'30. 20. 21'50 Muz 

Budapeszt (550.5) 915. 1205, 1730 1930 Muz. 

Kónigswusterhausen (1635) 16:30 Muz 


ü kcnwencję turystyczną z Rumunią 

Wobec przychyinego obecnie nastroju dla spra- 
wy zawarcia konwencji turystycznej z Rumm} 
zarówno w sierach rządowych, jak i sejmowych 
zarząd Związku pol. tow lurystycznych  postanw* 
wił na oslatnicn posiedzeniu wystąpić pono 
z wnioskiem o zawarcie tej konwencji., 

T. z. pas turystyczny, w którym członkowie w 
prawnionych towarzystw. mogliby poruszać się 
swobodnie na podstawie swych legitymacyj bẹ% 
paszporlów i zwykłych przepustek granicznych, 
powiniem, zdaniem Związku, obejmować ze stro- 
ny rumuńskiej północne po'viaty Bukowiny, gra* 
riczące z Dniestrem, aż do Czerniowiec oraz te czę” 
ści Karpat, położone w Rununji, które stanowią 
naturalne uzupełnienie geograficzne gór. leż 
na terytorjum polskiem iub na dostępnym, P& 
podstawie obowiązującej koawencji turystyc 
polsko- czeskosłowackiej, klinie czeskim. Dotycz$ 
to Karpat Bukowińskich na prawym brzegu Cze- 
remoszu, t. zw. Szwajcarji Bukowińskiej, polu- 
dniowych stoków Karpat Mar.naroskich (stoki pół 
rocne należą do Czechosłowacji i są dostępne dla 
turystów polskich), wreszcie całych Alp Rodniań* 
skich, których najwyższy szczyt Pietros, równy 
wysokości Świnicy (2.305 m) dominuje nad całemć 
Karpatami Wschodniemi, 

Natomiast turyści rumuńscy mogliby swobodróć 
poruszać się w Polsce w pasmie Czarnohory t 
Beskidów Huculskich aż do letnisk w dolinie Pra- 
tu z Jaremczem i Worochią naczele oraz w posia? 
dających liczne osobliwości turystyczno, grań“ 
czących z Rumumją powiatach Podola. tj. powia 
tech zaleszczyckim i borszczowskim. 

W ten sposób dla tmrystów rumuńskich byłyby 
udostępnione Zaleszczyki, Jaskinie w Krzywcet 
i Okopy Świętej Trójcy, zaś dla turystów polsk* ” 
oprócz Karpat, także słynny Chocim z ruinam! 
fortecy tureckiej, położony na rumuńskim brzeg” 
Dniestru, w odległości 5 km od Okopów Ś% 
Trjócy. i 
Í COO 


Julian Felfsehóf 
Kraków Skawina 
zaręczeni w marcu 1931 r, 


sdt$ 


E 


Nr 62. „NOWY DZIENNIK" środa 4. TI. 1951. Str. 5 
Za ATZ Z e == pa b 
APTE PRT wiag za s. 
Dyrekcja i Urzędnicy Powszechnego Banku Związkowego w Polsce 5. A. ri 


Oddział w Krakowie 


zawiadamiają, że ich długoletni współpracownik i kolega 


Prokurent Powszechnego Banku Związkowego — zmarł w dniu 28 lutego 1931 


Wyprowadzenie zwłok z domu przedpogrzebowego cmentarza żydowskiego nastąpi dziś we wtorek, dnia 


3-go marca 1931 roku o godzinie 3-ej popołudniu. 
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Sytuacja na rynku walut i akcyj 


Kursy dewiz europejskich 


kształtowały się w obrotach giełdowych, wzgle- 
dnie międzybankowych następująco: Londyn 4333 
i ćwierć, Paryż 34,96 i pół, Praga 26,42, Zurych 
171,68, Medjolan 46,71 i pół, Wiedeń 125,33, Brukse- 
ła 124,40, Białogród 15,69, Berlin 212.00, Budapeszt 
155,61, Bukareszt 5,30 i pół, Gdańsk 173,33, Holan- 
dja 357,95, Kopenhaga 238,69, Ryga 171,80. Sztok- 
holm 238,85, Tallin 237,44 
Rynek akcyj, 
pomimo ożywienia na giełdach zagranicznych, był 
zupełnie martwy. Na jednem z zebrań notowano 
dosłownie 2 gaiunki akcyj. Kursy miały usposo- 
bienie słabe Poważnej zniżce uległ Modrzejów, co 
przypisać należy pogłoskom jakoby w wypłacie 
dywidendy miała nastąpić dalsza zwłoka W gru- 
pie bankowej mocny był Bank Handlowy. Akcje 
Banku Polskiego początkowo dość znacznie się ob- 
niżyły, jednakże potem wróciły prawie do dawniej- 
szego poziomu 
Pożyczki państwowe i listy zastawne 
raogół większych zmian nie wykazały Notowano 
(pierwsza cyfra z 21-go, druga z 28-go lutego br.): 
Papiory procentowe: 3 proc. Poż. Budowlana 50.00, 
4 proc. Poż Inwest 96.25 — %,75. 5 proc Poż. 
Komwersyjna 49.60 — 49,50, 6 proc. Poż Dolarowa 
71,50 — 7200, 10 proc. Poż. Kolejowa 103,00 — 
108,50, 4 i pół proc. T. K Z. 5225 — 5200, 5 proc. 
T. K. m. Warszawy 57,00 — 56.00, 8 proc, T. K. m. 
Warszawy 72,35 — 72.25; akcje: Bank Handlowy 
108,00, Bank Polski 15300 (czyli bez kuponu dywi- 
dendowego za rok 1930, za stóry wypłaca się 15 
zł — 138,00) — 135.00. Sole Potasowe 90,00, Siła 
i Światło 73,00. Węgiel 32.25 — 31.00, Ostrowiec- 
kie 45,00 — 4525, Starachowice 11,75 — 11,50, Mo- 
drzejów 8,90 — 7,25, Cukier 31,00. 
— 0o 
należałoby zwrócić uwagę na większe rozpowsze- 
pofrzebna ? chnienie tytoni machorkowych, do których należy 
inachorka i tytoń kentucky. 
P minister przemysłu i handlu Prystor uzasa- Braki nasze w tym zakresie wynoszą około 4 
lał rządowa akcje zniżki cen w swem przemó- | milj. kg. rocznie i pokrywamy je importem, po- 
Wieniu sejnowem w ten sposób. że zniżka cen 1 | můmo, że machorka nie jest specjalnie wymaga- 
tak musi nastąpić wskutek kryzysu, ponieważ jed: 
Dak jest to proces bolesny, więc rząd pragnie ten 


jaca ani co do gleby, ani co do klimatu i udaje się 
doskonale w Polsce nawet w wysuniętych na pół- 
Proces przyspieszyć, aby minął jak najszybciej 
Natomiast prezes Banku Polskiego p. WI Wró- 


noc rejonach uprawy. 
—o$0— — 

blewski oświadczył na walnem zebraniu akojona- REDUKCJE MONOPOLU SPIRYTUSOWEGO? 
Juszów Banku: Jak się dowiaduje „Polonja“, Państwowy Mo- 

„Nie niskie ceny są katastrofą, lecz tylko gwal- | nopoj Spirytusowy w Warszawie po zredukowa- 
townie nagłe tempo, w jakiem zniżka nastąpiła". | niy pracy do 4-ch dni tygodniowo, rozpoczął obe- 
a ludzi znających naprawdę życie gospodarcze | onie redukowanie liczby swych pracowników. O- 
"= ge wątpliwości, że właśnie pogląd p. prez | stątnio usunięto 23 osoby. dając im odszkodowa- 
ka SPRA I ean. a 3 eh 6 nie Piene w stosunku 4-ch dni zarobkowych 
strzyć a e A e "AP mery = w tygodniu. Obiegają pogłoski, że Państwowy Mo 
Uznały to sfery rządowe, to też wycofują się z 


nopol Spirytusowy zamierza usunąć ze swych wy- 
y . twórmi w Warszawie około 30—40 proc. pracow- 

nieudałej akcji, ogłaszając jej likwidację „wobec 

uzyskanych już sukcesów!“ 


ników. co odpowiadałoby mniej więcej iiczbie 
Uprawa tytoniu w Polsce 


2.000 osób, Dane te odnoszą się wyłącznie do War- 
Ogólna roczna konsumoja tytoni w Polsce wy- 


szawy. 
BEZPOŚREDNIE TOWAROWE POŁĄCZENIE 
Rosi przeszło 21 milj kg, produkcja zaś około 8 
mitj. kg. Ze statystyki okazuje się, iż wytwarza- 


POLSKI Z ADRJATYKIEM. Wraz z nowym roz 
my dosyć surowca tyioniowego dla wyrobu papie- 


Warszawa, 2 marca. 

Obroty na warszawskiej giełdzie dewiz 
dyły w tygodniu ubiegłym umiarkowane. Całe za- 
potrzebowanie pokrywał prawie wyłącznie Bank 
Polski, Zapas walut i dewiz zagranicznych Banku 
zmniejszył się w drugiej dekadzie lutego o 9,1 
do 244 milj. złotych, natomiast zapas złota wzrósł 
© 90 tys. do 562,6 miij. Obie te pozyaje, stanowiącz 
pokrycie obiegu biletów bankowych i natychmiast 
Płatnych zobowiązań wynosiły na dzień 20 lutego 
Tazem 806,705,010 zł. Pozycja pieniędzy i należno- 
Ści zagranicznych, niezaliczonych do pokrycia, 
zmniejszyła się o 84 tys. do 119,7 milj. zł. Portfel 
weksłowy uległ dalszej redukcji o 12,6 milj, do 591,5 
milj. zł, natomiast pożyczki zastawowe wzrosły o 
8,4 do 84,9 milj. 

Natychmiast płatne zobowiązania zwiększyły się 
W drugiej dekadzie lutego o 22,5 do 250 milj, a o- 
bieg biletów bankowych spadł o 60,553.233 do 
1,139,166,640 zł, wynosząc łącznie z pozycją natych- 
Miast płatnych zobowiązań -— na dzień 20 lutago 

. złotych 1,389.250,520 zł Stosunek procentowy 
Pokrycia obiegu biletów i natychmiasi płatnych zo- 
bowiązań Bankn wyłącznie złotem wynosił 40.50 
Proc. wobec 39,41 na 10/11, pokrycie kruszcowo-wa- 
Utowe 58,07 proc. (57,16 proc). wreszcie pokrycie 
złotem samego tylko obiegu biletów bankowych 
4839 proc. (46,80 proc.). 


Dewizy New- York mi ły 


tendencję zniżkową, czeki obniżyły się z 8,918 na 
8,916, a kabel 7 8.927 na 922, Dolary początkowo 
Zniżkowały, jednakże w końcu osiągnęły w obro- | 
lach oficjalnych i prywatnych znowu kurs 891 Za j 
ruble złote płacono 4,77 i pół — 4,74 i pół, za czer- 
Wońce sowieskie 0,60 dol. 


kładem jazdy, który wejdzie w życie z dniem 15 
| maja br rozpocznie obowiązywać międzynarod v- 
wy. rozkład pociągów towarowych. Między inne: 


Białe 
i zdrowe 


zęby 
przez 


KALODONT 


mi rozklad ten zawiera nowowprowadzone bez- 
pośrednie połączenie towarowe Polski z portami 
Adrjatyku — Trjestem i Fiume przez Zebrzydo* 
wice— Piotrowice. n 

BANKRUCTWO STOCZNI W GDANSKU. Kry- 
zys panujący w żegludze morskiej przybrał dła nie 
których wiekszych przedsiębiorstw rozmiary kata= 
strofalne. Między innemi, isiniejąca w Gdańsku od 
przeszło 100 lat wielka stocznia Klawittera ogło- 
siła niewypłacalrość. Powodem tego była nierno- 
żność wykonania wielkiego zamówienia sowiec- 
kiego. Z zatrudnionych kilku tysięcy osób w sło- 
czni zwolniono 2,000. 

g GO 
INFORMATOR GOSPODARCZY. 

STAŁY CZYTELNIK W WIŚNICZU: 1) Proszę 
się zwrócić z zapytaniem do komsulatu polskiego 
w Budapeszcie, 2) Iuba Sk. może zezwolić na nma- 
bycie patenru III kat. 

„JISZER KOACH* I INNI: W sprawie walory- 
zacji ubezpieczeń austrjackich trzelia czekać da 
dalszych ogłoszeń. 

P. E. SCHWEBEL, WADOWICE: Istotnie niema 
dalszej instancji a pozostawałaby tylko skarga do 
N. T A, co jednak oczywiście się w tym wypadła 
nie opłaca. 

„ŻOLYNIA*: Podwyższenie podatku ot aańoba- 
sów jeszcze nie nastąpiło, ale nastąpi w niedługim 
czasie tj. po ogłoszeniu ustawy. - 

„DLUGOLETNI ABONENT*: Zależeć będzie od 
oceny sądu. 

P. M. BOCHNER: Istnieje nadal filja tego towa- 
rzystwa we Lwowie, tam też może Pan otrzymać 
daisze informacje. 

„KRADZIERZ 27“: Za niezawiniony przypadek 
komisant nie odpowiada w tym względzie. 

I. B. B.: Niestety, konieczny patent II kategorii 

„CEGIELNIA*: Podlega i a. 

„NIBDOSZŁY PRAWNIK"; 1) Domownócy od- 
powiadają za ten podatek, 2) Nie mają, 3) Rzeczy 
te nie podlegają zajęciu i w tym wypadła. 

„AKA“: Nie wiemy, o jaki „przymus sknzynko- 
wy“ idzie? Proszę bliżej wyjaśnić zapytamie. 
| ZSEE AE ZOE 

TEATRY ŚWIETLNE | DŹWIĘKOWE 

APOLLO: „Dynamit (Konrad Nagel, Kay Jolm- 
son). 

SZTUKA: „Generał Crack“ /Joha Barrymore) 

WANDA: „Quo Vadis“ (Emil Janmings), 

UCIECHA: „Niebezpieczny romans* (B. Amann, 
B. Samborski, Z Pogorzelska, E Bodo, K. Kru- 
kowski, A. Dymsza). 

REPERTUAR KINOTEATRÓW: 

WARSZAWA: „Bez serc, bez duszy (Henny Por- 
tem). 

CORSO: .lndyjski grobowiec” — Il-ga serja 
wraz Z EasOŃCZENIENI 


St. 6 
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BB. LEON GUTMAN 


Historyczna ipferprefecia legenty purymowej 


Tradycja żydowska zajęła ość niejasne slano- 
wisko wobec święta Purim, jaklo wynika z licz- 
zych dyskusyj na lemat przyjęcia, względnie nie- 
przyjęcia księg. Ester w poczet kanonu biblijnego. 
Sprawa bowiem przyznania jej prawa swojszczy- 
zny na równi z innemi księgami. była długo oma- 
wianaą i jeszcze w III w. po Chr. mieli uczeni żydo- 
wscy szereg zastrzeżeń w tej kweslji. Przyczyny 


tego faktu szukano przez dłuższy czas bezskutecz- 


mie, idąc po linji nastawienia religijnego, podczas 
gdy w rzeczywistości leży ona na płaszczyźnie wy- 
darzeń natury politycznej i panujących nastrojów 
w społeczeństwie żydowskiem, w pewnej, nas wła- 
śmi: interesującej, epoce 

Ażeby w tej sytuacja rależycie się zorjentować, 
konieczną jest rzeczą zdać sobie sprawę z nastę- 
paijących szczegółów, legenda historyczna („saga“) 
nie jest nigdy i nigdzie czczym wymysłem, jeno 
wyrasta z rzeczywistego podłoża, przedstawione- 
go mniej lub więcej w zmienionej formie Ta prze- 
miana może być przypadkowym wynikiem wieko- 
wych naleciałości które na wzór warstw geolo- 
gicznych przykrywają rdzeń rzeczy. lub też — celo- 
wą. Gdy się więc nam uda dama opowieść zrezu- 
mieć jako konieczną funkcję danego czasu i danego 
miejsca, to temsamem stanie ona przed nami w 
całej swojeje jednoznaczności. Wszakże trudność 
W zozuniemiu biblijnego dzieła Koheleth została 
amacznóę zmmiejszona z tą chwilą, gdy Graetz poraz 
pierwszy wcielił ją w kateg>rje czasu i przestrze- 
mi. Najdziwaczniejsze zdania nabrały nagle sensu i 
utonowały drogę dla daiszej krytyki. Analogicz- 
mie ma się rzecz z Księgą Ester: jak długo stoi 
poza granicami wspomnianych ozynników -- jest 
bajką (na ten sąd pisze się wielu uczonych niemiec- 
kich). Należy więc wykazać jej oryginalność, jej 
bistoryczność jakoteż powody, które tę prawdę 
uziejową wyparty na szary koniec. 

Legemia purimowa, opowiedziana w księdze E- 
wier, składa się z dwóch cz?ści: ze wstępu i wła- 
ściwej fabuły, Obie są natury ogólnej tak, że na 
Beży czytać mżędzy wiersza ni. Układ jest nam zna- 
my z szeregu innych bajek wschodnich, weze- 
kudejsej imb późmiej:zej daty. Podobny schemat 
odnajdujemy w zbiorze bajek z „Tysiąca i jednej 
mucy, Król despota zabija z błahej przyczyny 
swą żone Dzień w dzień staje przed nim coraz to 
ima dziewica, która jednak mimo swej urody nie 
podoba się królowi, trapionemu wyrzutami sumie- 
mia. Los tych kandydatek jest zazwyczaj nader 
amatny: giną (jak wv arabskich motywach) lub 

do harerrw, jako jedne z wielu (jak w księ- 
dze Ester). Dopiero, gdy ta samowola przybiera 
rozmiary nieszczęścia społecznego, udaje się jednej 
mdobryć serce władcy, już to swemi ciekawemi o- 
powiadaniami (Szeherezada) już to swą uroda (E- 
ster). Zarówno Szeherezada, której prototyp sięga 
czasów bardzo dalekiej przeszłości, jak i Ester 
dokonują bohaterskiego i szlachetnego czynu, sta- 
jac się poniekąd wybawicielkami narodu. Ten wla- 
śnie schemat zmylił naogół czytelników przykry- 
wając istotną treść, i tensamem spełnił doskonale 
swe pierwotne zadanie. Autorowi bowiem, korzy- 
stającemu z powszechnie ongiś znanych form Ji- 
'terackich, chodziło o to, aby pewną treść historycz- 


ną pozbawić cech charakierystycznych. a lem sa- 
mem upodobnić ja do innych podówczas znanych 


mienia ocalić. Ważkie musiały być powody, kióre 
skłoniły go do korzystania z tej historycznej ako- 
modacji. Dzięki użyciu tych kosm »politycznych ram 
zostało właściwe opowiadanie przesunięle i 
czasie i w przestrzeni Wygląda ono wobec tego 
bardzo niewinnie, zwłaszcza, że płynna symboiika 
crjentałna ptorafiaa i w tej drugiej części zatrzeć 
ślady dziejowych zdarzeń Wszak Ester to bogini 
Isztar, znana nam dobrze z kultu adonisowego, a 
któżby jeszcze zwrócił uwagę na jej drugie iinię 
Hadassa, (Adassa), które w rzeczywistości stano- 
wi o jej historycznen znaczeniu. A Mordechaj — 
to znowu Marduk, bóg babiioński, któżby się w 
nim tak łatwo dopatrzył podobieństwa z Makabeu- 
szami. Jakaś data (13 Adar) bardzo ważna dla 
wyjawienia jądra prawdy, zostaje również wprost 
zatuszowana nawałem — wypadków i wystąpie- 
niem coraz to nowych bohaterów, Jednakże te trzy 
momenty (Hadassa, Mordechaj i 13. Adar) stano- 
wią klucz do rozwiązania tej celowo skonstruowa- 
nej zagadki. przyczere ze względów językowych i 
ireściowych terminy anie quem i post quem da- 
dzą się z łatwością ustalić. Nie jest bowiem ta 
przeróbka młodszą aniżeli epoka perska (w. V— 
IV.) ani starszą oú epoki wybitnych zwycięstw 
żydowskich, (II), których jest gloryfikacją. W 
granicath tego czasu przemawiają wyżei wymie- 
rione szczegóły nawet do nas, a cóż dopiero do 
ówczesnego czytelnika. językiem zrozumiałym. 
Wszak 13-go Adar został pokonany wódz syryjski 
Nikanor przez Judę Makabeusza pod Adasą (.„E- 
ster‘) w r. 135 prezd Chr Septuaginta nazywa Ma- 
kabeusza również „Mo:vdechaj”, a w greckich źró- 
dłach ten dzień zwycięstwa zwie się „dniem Mor- 
dechaja*. Zaszła w naszyn wypadku personilika 
cja miasta jest dosć częstem zjawiskicm w staro- 
żytmej fabulistyce Wiemy też o tem, że przed wa- 
żnymi wypadkami urządzano w starożytności .,u- 
cztę boską”. Gottesmahl. któraj oełen było nawia- 
zanie kontaktu z bóstwem. cełem otrzymania ta- 
blic przeznaczenia, „losu“. W języku perskim zwie 
się ona Puru, - Purim, Odnajdujemy ją i w naszem 
cpowiadaniu, przyczem jej specyficzny charakter 
ze względu na ducha rełigji żydowskiej już się za- 
tracił Zyskała jednak na znaczeniu [ormulnen i 
punkt ciężkości zostaje do pewmego siopnia prze- 
rzucony na nią i stąd nazwa tego święta, wywo- 
dzoma później z ad hoc stworzonego tematu hebraj- 
skiego. 

Obecnie nasuwa się najważniejsze pytanie: Jaki 
był powód i jaki cel miał przed sobą autor, iż ra- 
dosnemi zdarzeniu historyczaemu nadał tak „egzo- 
tyczny* wygląd Odpowiedź nie będzie ani trudna 
ani dziwna, jeśli upszytomnimy sobie stosunki spo: 
leczno- polityczne wśród Żydów w II—1., które 
między innemi sprawiły, że zasady szkoły Szamaja 
nie ostały się wobec szkoły Hilela Społeczeństwo 
żydowskie rozpadło się wówczas na dwa odłamy 
dość wrogo, choć nie od pierwszej chwili, wobec 
siebie usposobione; na optynatów, Saduceuszy, 
(do których należy rodzina makabejska) nlegają- 
cych zewnętrznym wpływom helleńskim, i na po- 
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Powieść o człowieku prostym 
Z upoważnienia autora przełożył Józef Wittlin 


Pirzedwcżeśnie posiwiała mu broda. Przedwcze- 
śmie również zwiędła twarz, ciulo i ręce Debory. 
Mocny i ociężały, jak niedźwiedź był najstarszy 
syn Jonasz, młodszy Szemarja był chytry i zwinny, 
jak lis. Zalołna i bezmyślna jak gazela była Mi- 
rjam. Nieraz wyprawiano ją z posyłkami Gdy tak 
niknęła po ulicach smukła i szczupła, niczem po- 
łyskujacy cień. z bronzową tvarzą, z dużemi czer- 
wonemi ustami. w zlolożółtym szalu, związanym 
pod brodą w dwa fruwające bańce i +} parą sla 
rych oczu na bronzowej mlodej twarzy. wpadła 
w strefę spojrzeń oficerów miejscowego garnizo- 
nu i utkwiła w ich beztroskich. żądnych nciechy 
głowach. Czasem któryś z nich ścigał ją. lecz w 
niej tyle tylko zosiawało z tropiących ją łowców. 
ile mogła w danej chwili przesłać do swej świado- 
mości przez zewnętrzne wrota zmysłów: srebrne 
pobrzękiwanie ostróg, chrzęst broni jakiś przelot- 
ny zapach pomady i mydła do golenia, jaskrawy 
połysk złotych guzików. srebrnych galonów i czer- 
wonych, jak krew, juchiowych rzemieni. Było te- 


go niewiele, lecz zawsze dosyć. Tuż za zewaętrz- 
nemi wrotami zmysłów czaiła się w Mirjam cie- 
kawość, siostra mądrości, zwiastunka rozkoszy. Z 


słodkim i gorącym lękiem uciekała dziewczyna 
przed prześladowcami. Jedynie poło, aby wyko- 


sztować do cna bolesnej, podniecającej rozkoszy 
lęku biegła przez wiele ulic i przedłużała swą u- 
cieczkę o wiele minut Uciekała drogami okrężne- 
mi. I jedynie poto, aby móc znów uciekać, wymy- 
kała się Mirjam z domu, częściej niż było trzeba. 
Na rogach ulic zatrzymywała się, rzucała za sie- 
bie spojrzenia. przynętę dla 'owców. Były to jedy- 
ne przyjemności Mirjam. Nawet gdyby znalazł się 
ktoś, kluby ją zrozumiał — nie otworzyłaby ust. 
Tem mocniejsze bowiem sa rozkosze, im dłużej ta- 
jone Mirjam nie wiedziała jeszcze o tem. jak gro- 
źne związki połączą ją kiedyś z obcym i groźnym 
światem wojska i jak ciężkie będą losy, które już 
zaczęły się zbierać nad głowami Mendla Singera, 
iego żony i dzieci. Jonasz bowiem i Szemarja byli 
już w tym wieku, w którym według ustawy” po- 
winni iść do wojska. a według tradycji — powinni 
się od tej służby ratować Innym młodzieńcon ła- 
skawy i zapobiegliwy Bóg użyczył jakiejś utomno- 
ści cielesnej. która. nie wiele im przeszkadzając, 
chroniła od złego Niektórzy mieli jedno oko. nie- 
którzy kuleli, ów miał przepuklinę, tamtemu ni 
stąd ni zowąd trzęsły sie ramiona i nogi. ci mieli 
słabe płuca, inni słabe serca, jeden Źle słyszał, 
drugi się jąkał. a trzeci całkiem poprostu był słz- 
by na całem cele. 
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pularów Faryzeuszy. usposobionych z cmwen 26 
przychylnie wobec wszelkich poczynań natuzy, P” 
lityeznej. Konflikti między temi sironniatwami pessy- 
bral z biegien czasu bardzo ostre formy i dopr% 
wadził do długoletniej walki bratobójczej za Aleks. 
janeusa „w D, zakończonej calkowitem zwyć 


mot 5 j i z NZ” oa 1 stw ` "" SZY i -j „jali ar- 
jywów, czyli aby ją kosztem jasności i zrozu- | wem Faryzeuszy, Oni więc zajęli od w I. a 


wszelkie placówki polityczne i kulturalne (Sa 
hedrin), reprezentując ostatecznie duchową stroad$ 
żydostwa Wobec tego stanu rzeczy było ni 7 
wem wbrew ich wol wprowadzić do kanonu 
blijnego epizod z dziejów powstania Makabew 
szów. Z lego jedynie powodu przeszły właściwe 
księgi Makabeuszów do zbioru apokryfów, a w 9% 
ryginale 4» naszych czasów się nie dachował 
Skoro zaś księgi bibiijne stanowiły palladium na 
rodu przez Saduceuszy specialnie cenione, to, 
prosta, starają się oni wszelkiemi siłami, 
przy użyciu „forielu*, wieść o zwycięstwach Ma- 
kabcuszów, potomności przekazać. Faryzeusze DY 
li zadowoleni, spodziewajac się, że obojętna dla: 
nich treść pójdzie wraz z zanikiem symbolów, W 
zapomnienie, Saducensze zaś cieszyli się, że zas8% 
dniczo uwiecznili jeden z oztatnich wysiłków 2%: 
rodu żydowskiego w walce o niepodległość. Dysku 
sję prowadzone już po oficjalnem uznaniu kse, 
Ester aż do wieku V po Chryst. świadczą o tem 
że uczeni żydowscy doskonale orjentowali się 00 
do istotnego znaczenia tej księgi. Jeder z Am 
raitów, rabbi Huma Bar Chija nazywa ją w myśl 
tradycji faryzeuszowskich księgą epikurejską. 
zaś, którzy jej bronili, sympatyzowali też, jak to, 
z innych szczegółów wynika, z polityczną szkołę 
Szamaja. 

Księga Ester — to jedyne wspomnienie w bibtji 
o historycznym czynie Makabeuszów. 
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Mace Rekczeńskie 


BRAUKFELDA 


oryginaine tylko z nadrukiem 
Mace Paschalne „Braunfeid“ Rabka. 


Do nabycia Kraków, Krakowzka 6, 1. p. Tel. 144 29 
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Co się tyczy rodziny Meadla, zdawało się, że ma- 
ły Menuchim przyjął na siebie całą sume I 
mąk, które w innym wypadku dobrotłiwa przyme” 
da rozdzielilaby na wszystkich członków rodziny: 
Starsi synowie Mendla byli zdrowi, w ciałach i 
nie można bylo odkryć żadnej wady. I, jakkolwiek 
wojna z Japonją już się skończyła, zmuszeni by 
rozpocząć tak zwane plagi, pościć i pić czarną 
kawę, w nadziei na przemijające choćby osłabienie 
serca. b 
Tak więc zaczęły się ich plagi. Nie jedli, «e 
spali, drżąc i słabnac brnęji przez dni i noce. Oczy 
ich były zaczerwienione i obrzmiałe szyje chude, 
głowy ociężałe. Teraz Debora znów ich kochała. 
Jeszcze raz odbyła pielgrzymkę na cmentarz y 
modlić się za starszych synów. Tym razem mode" 
la się o jakaś chorobę dla Jonasza i Szemarji tak, J 
dawniej błagała o zdrowie dła Menuchima. Prz 
jej zatroskanemi oczyma wyrastało wojsko, m% 
jakaś ciężka góra z gładkiego żelaza i brzęczące 
udręki, Widziała trupy. same trupy. Wysoko, W 
blasku, brocząc nogami, do klórych były przycze; 
pione ostrogi w czerwonej krwi — siedział caf 
czekał na ofiare z jej synów. Mieli wszak iść NA 
manewry! Już to samo budziło w niej okropny 1% 
o nowej wojnie nawet nie myślała Gniewała i 
na męża. Kim był właściwie ten Mendel Singer 
Nauczyciel, głupi nauczyciel głupich dzie GA 
Debora była jeszcze panną. nosiła się z inpemi 287 
miarami 0 dn) 
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Samoobrona lokatorów 


Porannym" 


W Warszawskim „Kurjerze 
tamy: 

Kwestja ożywiemia ruchu budowlanego łączona 
Jest u nas często ze sprawą podwyższenia komor- 
mego lub też podatku lokalowego. z których to o- 
Piat byłby utworzony fuidusz budowlany Jakkol- 
"Wiek w roku bicżącym wład:e naństiwowe oswiad 


czy- 


szyły, że nie są przewidziane żadne tego rodzaju i 


podwyżki od lokatorów. to jednak projekty. wią- 

Żąre: fumdusz budowlany z temi właśnie podwyż- 

kar ropisiry wane są w niektórych urzędach 

Wła. « dla tego stowarzyszenia lokatorów. istnie 

w szeregu większych naszych miast, rozpo- | 
<ę) y iniensywną akcję w kierunku przygotowania 

i y na wypadek, gdyby czynione były jakiekol- 
Wiek „zamachy* na kieszenie lokatorów, 

Bo pezegówiej « lokatorów stoją na stanowisku, 
szczególmiej w dzisiejszych czasach masy loka- 
torów nie mogą zgodzić się na to, aby państwowy | 

fondusz budowiany oparty był na podwyższeniu 

jszynszu komornianego lub wprowadzeniu nowych 
dężarów podatkowych. 

"Akcja stowarzyszenia lokatorów polega na tem, 
że w poszczególnych miastach zbierane są liczne 
(podpisy protestujące pod memorjałami, uzasadnia- 
jącemi 


niemożliwość obarczenia lokatorów nowe- | 


Imi obowiązkami płatniczemi. Akcja ta cieszy się 
usiaralnie, dużem powodzeniem. 

"W dniu 8 marca odbędzie się w Warszawie kon- 
ferencja związków i stowarzyszeń lokatorskich. 
Na lonferóncji tej omówione będą plany rozwoju 
michu budowlanego w Polsce, wysuwane przez 
Związki lokatorów, przytem wyeliminowana zosta- 
nie całkowicie sprawa bodpielSHA opłat ze stro- 
hy lokatorów. 

"Zarówno memorjał jak i uchwały związków * 
stówarzyszeń lokatorskich zostaną przedstawione 
Władzom państwowym. 
A) 


DZIEŃ POLITYCZNY 


Bto. Dr. Diamand o obecnej 
i svłuaeji 

Poseł Niedziałkowski przytacza na łamach „Ro- 

ika“ rozmowę, jaką prowadził z błp. drem Dia- 

liandem dnia 23 lutego br na dworcu w Zurychu. 
Bip. dr Diamand wywodził: 

„Zdaje mi sie, wiecic, że te ostatnie lata — to 

ty najcięższe lata w mojem życiu; a już szcze- 
Bólniej miesiące od chwili rozwiązania poprze- 

ego Sejmu. Tcoretycznie rozumiałem oddawna, 
Że dyktatira w naszych warunkach, przy naszej 
Psyctologji mocno jeszcze wschodniej, musi dopro- 
Wadzić do czegoś w rodzaju Brześcia, „pacyfika- 
tji“ itp; ale co innego rozumować teoretycznie, a 
Có innego widzieć. dowiadywać się, odczuwać bez- 
Pośrednio 
' Za to jestem dumny z Partji (scil. PPS); jesten 
umny, że do niej należę Malo która Partja wy- 
trzymałaby tak prześladowania wyborcze. jak na- 
Szą, Tacy robotnicy borysławscy! Co to za ludzie! 
Nie zginie Partja, która ma takich towarzyszy.. 

lecie. urządzałem ostatnio we Lwowie pogadan- 
ki o kryzysie gospodarczym: żebyście widzieli. jak 

üchali i jak mądrze słuchali.. Tu nie „sanacij“ 
ię pomoże Moraczewski, ani niki inny: „sanacja” 
nie zniszczy ruchu socjalistycznego; tego nawet 
Bismarck Zrobić nie potrafił, a cóż dopiero p 
ladkowski, 
ść My przeżywamy dzisiaj rzeczy podobne do tych. 

óre, Taa O O OET KE SBE uggi tak a ski a a WNN. przed wojną; ta walka — to 


„NOWY DZIENNIK" droda 4. p 1881. 
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-Prezydłen Weizmann o swej podróży 
úo Palesiyny 


„Hajnt* ogłasza wywiad z prez. Weizma- 
noem w =pluwie ostatniego Listu MacDonalda 
i podróży Wcizmanna do Paleslyny. Prol. 


Weizmann zaznaczył, że mie należy przece- 
niać wariości nowego dokumentu rządu bry- 
| tyjskiego. Jesi un sukcesem w tem znaczeniu, 
że niweczy aiaki zwrócone przeciwko naszej 
pracy, zawarte w poprzednich dokumentach 
| rządu brytyjskiego. W rokowaniach nie cho- 
[oa o inlerpretację mandatu. Ani Liga Na- 
| rodów, ani rząd brytyjski, ani my nie mamy 
| prawe do interpretacji mandatu. Jedynie tyl- 
,ko trybunał haski jest kompetentny do wy- 
dania w tej sprawie orzeczenia, Tej ostatniej 
drogi nie wybraliśmy. Za radą naszych do- 
radców, Brandeisa i Readinga przyjęliśmy in- 
terpretację niektórych słów np. słowa „posi- 
tion“, ale w istotnych sprawach osiągnęliśmy 
dużo. Rokowania były prowadzone w ramach 
praktycznych celów i praktycznej współpra- 
cy, i w tem znaczeniu osiągnęliśmy w niektó- 
rych szczegółach więcej, niż przewiduje Bia- 
| ła Księga z 1922 roku. W każdym razie może- 

iny być zadowoleni, lecz trzeba nadal stać na 
| straży. 

Mówiąc o celu swej podróży do Palestyny, 
oświadczył prof. Weizmann, że pragnie prze- 
dewszystkiem oglądnąć kraj i widzieć się ze 
swoją 80-leinia matką. Nie jest wykluczone, 
że zbada także teren dla możliwości odbycia 
konferencji „okrągłego stołu“. Prez. Weiz- 
mann sadzi, że właśnie obecnie nadeszła ku 
temu odpowiednia chwila. Prez. Weizmann 
zapozna się również z planem rozwoju Pales- 
tyny opracowywanym przez rząd, co w rezul- 
lacie może doprowadzić do narad arabsko-ży 
dowskich. Konferencja tego rodzaju jest tru- 
dna, albowiem wiele stron w Palestynie pa- 


irzy na tego rodzaju konferencję niechętnym 
okiem, ale piot, Weizmann uczyni próbę. Przy 


czem zelk « się również z Wysokim Kormisa 
rzeim Palestyny. „Staram się — ~ rzeki prot. 
Weizmann — pozostawić lepszą spuścizne mo- 


im następcom. niż tę. którą ja objąłem". 

Przechodzą: do spraw przyszłego kierowni- 
ctwa organizacji sjonistycznej, oświadczył prez 
Weizmann, że postanowił definitywnie nie o- 
bejmować stanowiska prezydenta organizacji. 
Jest rzeczą niemożliwą dla mnie pozostać przy 
władzy. Odchodzę z zupełnie spokojnem su- 
mieniem. Oczywiście nie wstrzymam się od 
dawania rad, jeśli ktoś będzie się do mnie 
zwracał o nie. jako do tego, który stał na czele 
od 15 lat i ma doświadczenie w pracy”. 

——0$0—— 

POWRÓT BIALIKA DU PALESTYNY. Po kil- 
kutygodniowym pobycie w Anglji, Ch, N. Bialik 
opuścił Londyn w drodze powrotnej do Palestyny. 
W Londynie Bialik wygłosił „zereg wykładów w 
Wyższej Szkole dla nauk wschodnich przy uniwer- 
sytecie londyńskim oraz byl podejmowany przez 
PEN-klub angielski. 

STOW. BNEJ BRITH W CZERNIOWCACH ob- 
chodziło w tych dniach 20-lecie. Na uroczystości 
wygłosili przemówienia rabin dr. Niemirovwer i 
senator dr. Meyer Ebner. 

OKULISTA ŻYDOWSKI WEZWANY DO KRó- 
LA HUSSEINA. ŻAT. dowiaduje się, że emir 
Transjordamji Abdullah zaprosił okulistę żydow- 
skiego w Jerozolimie dr. Ticho do Ammann oe- 
lem poprowadzonia kuracji ojca emira, eks-króła 
Hedżasu, Husseina. Jak wiadomo, dr. Ticho, któ 
ry cieszył się sławą jednego z najiepszych okuli- 
stów na Bliskim Wschodzie, został napadnięty pa 
rozruchach sierpniowych 1929 i raniony sztyfetem 
przez pewnego Araba. Napastnika wówczas nie 
wykryto. 


walka nie tylko o demokrację, ale io Polskę, Bo 
Polska może się utrzymać w swoich dzisiejszych 
granicach tylko, jako demokracja. To nie frazes 


Wszak to bije w oczy. To każdy rozumie, oprócz... 
naszych władców. 

Wiecie, oni są zupełnie, jak małe dzieci; ich 
stanowisko wobec kryzysu gospodarczego — to 
dziecinna zabawka. Im się zdaje, że oni „rządzą*, 
bo mają tytuły ministrów, samochody, sekretarzy. 
salory. A w praktyce są oni niewolnikami prze- 
mysłowców, naszych przemysłowców —  zacofa- 
nych pod względem technicznym. przyzwyczajo- 
nych do przedwojennych sposobów produkcji, be- 
dących często nieświadomą igraszką w rękach 
wielkich korcermów europejskich. Weżcie prze- 
mysł naftowy; weżcie przemysł cukrowniczy; weż- 
cie politykę podatkową, — wszak to są ciągle 
szaleństwa gospodarcze, io życie z dnia na dzień 
ponad stan. A przytem Brześć, taka ostra wew- 
nętrzna walka polityczna, sojusz z dawnymi „mo 
skalofilami* w Galicji Wschodniej przeciwko U- 
kraińcom!. Każdy maż stanu w Europie rozumie, 
że to znowuż szaleństwa polityczne. I oni jeszcze 


mówią o „obcych interwencjach"; toż cata ;kę Bo | mówią o. Da 4%oż cała NM 
„polityka“ gospodarcza — io nicustanna i praw- 
dziwa „obca interwencja“ kapitału,  niezdaróe 
przykryta lstkiem ligowym. Partja jest na dobrej 
drodze. Mogą sobie bundowcy, ile chcą, mówić 
o złych stronach kompromisu politycznego; zai» 
wne, są złe strony; ale w kraju rolniczym, jak 
Polska, jeżeli niema kompromisu pomiędzy „prołe- 
tarjatem a włościaństwem, — w takim razić nóe» 
ma i nie może być wogóle demokracji; musi być 
albo dyktatura bolszewicka, albo 2: wgraj chłop» 
ska, albo dyktatura... generałów, „ta trzecia" 
— najpewniej. To chyba marksista powieś Togi- 
mieć. Układu sił społecznych nie zmienia się de- 
kretem“, 
——0$0—— 

POS DUCH — WOJEWODĄ POMORSKIM? 

Wedle relacji „Polonji”, w niedługim czasie ma 
nastąpić zmiana na stanowisku wojewody pomor- 
skiego. Dotychczasowy wojewoda p. Lamot ma 
ustąpić, a na jego miejsoe ma być powołany pos. 
Kazimierz Duch, b. wicewojewoda i b. dyr. de- 
partamentu samorządowego. 


E ara aN WIE ME ae a araa I "CETEJ muzyki synagogalnej 


Niezwykły, nigdy dotąd tu niewidziany obraz: 
bancer w sypagodze! Muzyka wykonana w syna- 
SOdzę nie dla celów liturgicznych, choć liturgicz- 
a, oderwana od swego przeznaczenia i właści- 

O uzasadnienia swego istnienia, a pokazana 

a siebie samej. dia specjalnych ced charaktery- 
stycznych, czysto muzycznych, dla piękna odręb- 
Pa swoistego. W synagodze naszej muzyka by- 

zawsze i do dziś pozostała zjawiskiem wtór- 
hem, podrzędnem, służebnicą tekstu modlitewnego. 
niezauważoną i niepielęgnowaną i dlatego nie m>- 
niestety wydać takich cudownych owoców j1k 
L młodsza siostrzyca — muzyka kościelna. Mi- 

8 wszystko jednak, muzyka synagogalna stano- 
ż osobny świat dla siebie, w którym nietylko 
ej wiary i ekslazy religijnej, ale i nasz talèn! 

zy w muzyce charakterysitycznie się wy2>- 
z jedział. Skarb ten lekkomyślnie jest rozrzucony 
w wielkiej części niepowetowanie zaprzepaszczo 


sa nie niezebrany utrzymuje się przekazywaniem 
peh“ i prosi się o utrwalenie „biktaw”, Na- 
Wiazuja . do niego obecnie nasi kompozytorowie 
ia Ześni w odróżnieniu od dawnych z poczi'- 
XIX wieku, którzy — często ze znacznem po- 
Wodzeniem — opierali się na wzorach zachodu 


Dobrze się dzieje, że coraz częściej prezentuje się 
publiczności tę najcharakterystyczniejszą gałąź 
muzyki żydowskiej tylko jako muzykę, poza na- 
bożeńsiwem. by zwrócić na nią uwagę i rozpo- 
wszechnić znajomość jej walorów czysto artysty- 
cznych. Z natury rzeczy i wielu względów ubs- 
cznych najwłaściwszem. a raczej jedynem miej- 
scem po temu jest: synagoga 

Z takich powodów Żyd To'varzystwo Muzyczne 
zdecydowało się za wzorem innych miast urządzić 


i w Krakowie koncert muzysi synagogalnej w ; 


najpiękniejszej tutejszej synagodze przy ul. Pod- 
brzezie (templum), której Wydział w zrozumieniu 
celów * znaczeniu takiej audyaji odrazu z caią go- 
towością oddał ją bezinteresownie Towarzystwu 
do dyspozycji, za co należy mu się uznanie i po- 
dziękowanie, podobnie jak i nadkanlorowi Schach- 
lerowi i chórowi mieszanemu z jego dyrygeniem 
p. Lustem. 

W programie koncertu znalazły się obok utworu 
tej dawniejszej (zachodniej) epoki hompozydje 
znakomitego muzyka Almanna, jednego z tych 
właśnie. którzy powracają do wzorów naszej mu- 
zyki synagogalnej, takiej jaką słyszeć można u 
„niezepsutych* muzyką zachodu i nutami chaze- 
nów i chórów w bšřnicach z chorakterystycznwe ni 


zwrotami, pasażami, sekstemi i decymami głosów 


agitacyjny, to aksjomat, to prawda rzeczywista. 


męskich i tp. Szczególnie fragment z „Bamej ma- 
dliskin“ i Sefira przenosi słuchacza zupełnie w 
chasydzki Świat meiodyki i specyficznej faktury. 
dźwiękowej, bardzo szczęśliwie połączonych z ©- 
ryginalną nutą głębokiej inwencji, która każdego 
Żyda odrazu „łapie za serce". 

Chór templowy, wykazujący bardzo dobre ma- 
terjały głosowe w barwie i -ile od dziesiątek lał 
teraz dopiero ujęty został w Ścisłe karby świa- 
domego celu prowadzenia i postawiony na odpo- 
wiednim niveau. Jzstto zasługą młodego dyry- 
genta p. Lusta (nie zawodowego — na szczęściet), 
który sprawę tę traktuje tak, jak ją traktować na- 
leży — con amore i tem osiąga takie właśnie wy- 
jątkowe wyniki. które zwłaszcza w pewności ryt- 
micznej mimo zmacznej swobody temp znajdują 
rajlepszy dowód m:todyczności tej pracy, P, nad- 
kartor Schdchter, również jest całą duszą odda- 
ny tej sprawie, posiada dźwięczny liryczny tenor, 
solidnie wyszkolony i poważnie nastawiony þeg 
wszelkiej pozy (kantorskiejl), Wśród dlióru wy- 
różniały się bardzo sympatycznie sola basowe 
drugiego kantora p Birnbaumn. 

. Sukces był pod każdym względem znaczny. a 
tłumnie zebrana lek= + odnosiła się z wiel- 
kiem uznaniem do imonszy i jej dog | 


Sir. 8 


„TRAVIATA“ |]. Verdiego 
art. op. La Scala 


RADJO 


uma SjOL b. £) 


W KALEJDOSKOPIE PRASY, 


Opozycja pod lupą kryfyki 


Zbiżony do sanacji „Kurjer Polski" psze : 
Na terenie Sejmu iestęśmy Świadkami da'- 
szego rozpadamia się sztucznej, iałszywej w za 
lożeniu komcepcii. Weźmy Sprawę  poborów 
urzędniczych Na jednem z pierwszych posiedzeń 
p. Róg ze Związku chłopskiego oświadcza ; ca 
łą bezwzględnością i z całym cynizmem, że 
urzędnicy muszą ponieść karę za wybory w for 
mie obmiżenia płac. (Dopiero później kolega 
kiubowy p. Róga. p. Wyrzykowski, znalazł dla 
ięgo pomysłu uzasadnienie budżetowe). O- 
świadczenie to wywołuje konsternacię i iak 
najgorsze wrażeme w PPS, która musi się liczyć 
z mezędnicacni nędzme zreszią nposażonymi, I 
obo przedstawiciel PPS i w komisi budżetowe: 
i na penam głosuje przeców wnioskom redu- 
kKcyjnym panów Róga i Wyrzykowskiego. 
Kkiźmy datej. 
W dysłaszi, prowadzonej przez sejmową ko- 
misję spraw zagranicznych mad  ratyfikacją 
tnakcatn handłowego z Niemcami p. Wyrzyko- 
wsłki, „specjalista“ od wszystkiego w Związku 
chłopskim, oświadcza, że glosowawmie za trakta- 
tem nówmałoby się samobójstwu, zwałcza trak- 
tat z emłazą . patosem. Na tem samem posie- 
dzenu p. Czapiński w imieniu PPS składa dz 
kiarację, że klub ego głosować będzie za raty 
+  fikacją traktatu! 
Przykłady te, wzięte z terenu Sejmn, są do- 
wodem, >e „Centrolew“ to właściwie fikcja. 
Kiten. który łączy te rozbieżne, niechętne so- 
bie, a nawet wrogie elementy, iest jedynie nie- 
chęć do obecnego systemu rządów. Nic dziwne 
£o, że przy ida próbie cały ten domek. rozla 
tuje się. wykazmiąc słabość i pustkę. 


aU 
WIADOMOSCI Z KRAJU 


SEINA ROOZNICA BITWY POD GROCHOWEM 
W niedzielę jako w setną rocznicę bitwy pod Gro- 
dhowem odbyła się uroczysta akademja w sali 
warszawskiej Rady miejskiej. Na akademię przy- 
byli m in inspektor armji gen. Romer, wieemini- 
ster oświaty ks. Żongołłowicz Akademję zagaił 
prezydent miasta p. Słomiński składając hołd po- 
ległym bohaterom w bitwie pod Grochowem „Na- 
stępnie kpt. Kozołubski wygłosił referat „Bitwa 
Grochowska". 
NAPAD NA URZĄD POCZTOWY 

W nocy z dnia 28 lutego na 1 marca br niewy- 
tledzeni narazie sprawcy dokonali napadu na u- 
rząd pocztowy w Starzawie pow Dobromil. ostrze 
ttwując budynek. Urzędniczka Bujakówna otwo- 
rzyła okno i rozpoczęła ostrzeliwanie napastni- 
ków, zmuszając ich do ucieczki. W czasie wymia- 
uy strzałów zabity został woźny urzędu, który 
zbliżył się do budynku „usłyszawszy kanonadę. Na 
miejsce napadu przybył sedzia śledczy. 


„KONSUL AMERYKANSKI“ POTAJEMNIE WY- 
SYLAŁ EMIGRANTÓW 


Policja w Lipnie wpadła na trop doskonale z9r- 
ganizowanej bandy przemycającej emigrantów do 
‘Ameryki. 

Zwrócono wwagę na fakt. że z Lipna dużo ludzi 
wyjeżdżało do Ameryki. nie czyniąc niezbadny-n 
starań o uzyskanie potrzebnych dokumentów 
Wszelkie wywiady nawet najsprytn'cisze. zawa 
dziły i nie można było stwierdzić na czem polega 
„łatwy i tani“ sposób wyrwania się do Ameryki 

Obecnie trafiono wreszcie na trop ..konsnló'v 
amerykańskich". którzy wyrabiali emigrantom fał 
szywe dokumenty Agenci ich grasowali na pro- 
wincji i werbowałi amatorów wyjazdu pod opie 
ką tej bandy. 

Śledztwo toczy się w dalszym ciagu 


| MZE SPORTUL ; 


DO ZARZĄDU KOZLA weszli z ramienia Mak- 
kabi (Kraków) pp. Kornfeld i Dr Schenker. 

DO ZARZĄDU KRAK OKR. ZWIĄZKU GIER 
SPORT weszli z ramienia Makkabi pp. Dr Kir- 
schenbraum i Cenzor. 

PETKIEWICZ otworzył 
snlek sportowy. 


sobie w Warszawie 


| 


' Dko ulegając namowom Marfi, 


„NOWY D7rENNIR' środa 4. IF. 1931. 


Z SAŁI SĄDOWEJ. i 


Ni. GŁ 


Lo potrafi kchieg w niebezpiecznym wieku 


Romans czterdziestołatki z młodszym o połowę chłopcem. — Sprzątnięcie niewygodnego sta- 
rego kochanka. — List z Austrji, który zdradził tajcrinicę. — Epilog w sądzie. 


(Od naszego korespondenta) 


Przemyśł, w marcu 

(T) Niebezpieczny wiek u kobiet jest właściwo- 
ścią płci pięknej, nieiylko wielkomiejskiej, ale na- 
wet i wiejskiej. Dowodem poniższa historja. 

Marja Kozmolak, bo tak nazywa się główna bo- 
haterka niniejszego dramatu, licząca obecnie lat 
43, rodem z Rumunji, a zmieszkała na Karczunka 
pow. Jaworów, mimo swojego południowego tem- 
peramentu, nie miała zbytniego nabożeństwa dla 
formalnych więzów małżeńskich, a przynajmniej 
tryb jej życia nie wskazywał na to. Jakkolwiek 
była stanu wolnego, nie żyła atoli w celibacie, a 
szare dni żywota uprzyjemniał i urozmaicał jej 
kochanek Jan Bajdała, z którym od lat żyła w kom- 
kubinacie 

Ponieważ nawet i w prawowitych, prawem i tra- 
dycją uświęconych związkach małżeńskich, trafia- 
ją się w dzisiejszych powojennych czasach (bywa- 
ły pono nawet i przed wojną) trójkąty małżeńskie, 
przeto nic dziwnego, że mogło się to zdarzyć i ży- 
jącym w konkubinacie. 

Marja, zdrowa typowa wiejska piękność, sprzy- 
krzyła sobie starego Bajdałę, woląc młodego, be 
23 lat liczącego Ilka Chonija, sąsiada z tej samej 
wsi. Tak więc nawiązał się na Karcznaku trjójkąt 
— co prawda nie małżeński — ale o tym samym 
prawie charakterze 

W serce Bajdały wkradło się uczucie zazdrości, 
zaś serce jego kochanki zapemmiła nienawiść do 
niego gdyż dawne jego miejsce w sercu Marji, 
zajął młody Ilko 

Z początkiem lipca 1929 zaginął w jakiś tajem- 
niczy sposób Jan Bajdała. Marja Kozmolak, do- 
niosła policji, że skradł jej 200 dolarów i 100 zł. 
i opuścił potajemnie dom s 

Początkowo przytrzymano Marję i Ilka Chonija 
podejrzanych o sprzątnięcie Bajdały. ale z braku 
wszelkich dowodów winy zwolniono ich 

Po pewnym atoli czasie, doniósł policji Jakób 
Jakimowicz. siostrzeniec zaginionego Bajdały, że 
otrzymał z miejscowości Ebecgassing w Austrji 
dolnej list pisany przez Bajdałę. Policja rozpo- 
częła grumtosyne badanie tego listu i idąc po nitce 
do kłębka. doszła wręcz do rewelacyjnych rezul- 
tatów. 

Olóż niejaka Anna Kit, była służąca Bajdały, 
mieszkajaca w tej samej wsi, ma brata Aleksandra 
w Ebergassing Już po zaginięcin Bajdały zwróci- 
ła się Marja Kozmolak do tejże Anny Kit. by wy- 
słała ona do swego brata w Ebergassing list pisa- 
ny rzekomo przez Bajdałę, w tym celu, ażeby Ale- 
ksander Kit list ten nadał w Austrji pod adresem 
Jakóba Jakimowicza w Grojnicach List ten miał 
być dowodem. że Bajdała żyje i miał zabezpieczyć 
Kozmolakową przed rodziną Bajdały, która chcia- 
ła odebrać od Kozmolakowej grunt Bajdały Anna 
Kit napisała pod dykiatem Koznolakcwej i w o- 
becności Ilka Chonija list pochodzący rzekomo z 
ręki Bajdały. adresowany do wspomnianego Jaki- 
mowicza Tak adresowany list włożyła do drugie- 
go listu adresowanego do jej brała w Ebergassing 
z prośbą, by brat list przeznaczony dla Jakimowi- 
cza nadał w Austrji na pocztę, co tenże uczynił. 

Tak więc list, który miał umocnić twierdzenia 
Marji. że Bajdała wyjechał, wywołał wręcz odwro- 
tny skutek. bo aresztowanie Marji i Ika Chomija 

Ten ostatni słuchany na policji zeznał, że Marja 
chciała koniecznie pozbyć się Bajdały i ciągłe ma- 
legała na Chonija. by go zamordował Dała mu na- 
wet w tym celu karabin Ilko uległ namowom Ma- 
rji, zwłaszcza. iż mu obiecywała że jeśli plan zre- 
alizuje, wyjdzie za niego zamąż i zapisze mu ma- 
jatek W czasie Zielonych Świat 1929 usiłował za- 
strzelić Bajdałę odstąpił jednak od tego zamiaru. 
gdyż miał tylko jeden nabój w karabinie a bał się, 
że chybi 

W krótki czas potem dokonał przecież czynu By- 
ło to w nocy z 30 czerwca na 1 lipca 1929. Po su- 
tej libacji. w której m in uczestniczyli tlko Marja 
i Bajdała. gdy ten ułożył się na podwórzu do snu, 
z odległości pół 
kroku. strzelił Bajdale w głowę. poczem założył 
swej ofierze sznur na szyję. trupa zawlókł pod 
słajnię, gdzie go zakopał, a karabin wrzucił do 
studni Nazajutrz po fakcie Marja dln upozorowa- 
nla ucieczki Bajdały zmyśliła kradzież. rzekomo 
przez niego popełnioJą, 

We wskazanem przez Fka miejscu zmaleziono 
też pochowane zwłoki śp. Bajdały, a ze studni wy- 
ciągnięto karabin. 

Tak miał zeznać Ilko Chonij na policji, ale u 
sędziego śledczego w Przemyślu zmienił swą obro- 


nę twierdząc, że manipulując nieostrożnie karaBi- 
nem, tylko przypadkiem zastrzelił śp. Bagdałę. Ró- 
wnież i Marja, która na policji przyznała się do 
czynu, tłumacząc się tem, że śp Bajdała nad 

się znęcał i maltrelowal ją, przed sędzią śl A 
odwołała swe zeznania, jako nieprawdziwe i pady: 
ktowane obawą przed biciem na poliafi. 

Oto w zarysach treść aktu oskarżenia przedtwko 
Chonijowi i Marji Kozmolak, na podstawie które- 
go oboje zasiedli w lecie 19%0 na ławie oskarło- 
nych przed Sądem przysięgłych w Przemyślu, 0- 
skarżeni o skrytobójcze morderstwo względnie © 
współwinę tej zbrodni. 

Rozprawa szczęśliwie dobiegała końca Jedna 
rzecz atoli została niewyjaśnioną, a mianowicie, 
co właściwie mogło skłonić młodego Ilka do zabi- 
cia Bajdały? Czy istotnie zamiar ożenienia się a 
Marją, która właściwie, jeśli chodzi o jej wiek, 
mogłaby być jego matką? A przecież rozprawa nie 
wykazała innych pobudek czymu. Więc młody nie- 
doświadczony Ilko, pozostawać miał pod przemo- 
żnym nieodpornym wpływem Marji, która zdaje się, 
z niejednego pieca już chleb jadła Obrona jego 
wysunęła tę właśnie koncepoję, twierdząc, że byb 
on powolnem narzędziem w ręku Marji, która u- 
trzymując z nim stosunki. nadużyła równocześnie 
jego potulnej i uległej wobec niej woli, do sprzą- 
tnięcia swego poprzedniego kochanka. Trybunał o- 
droczył więc rozprawę celem oddania oskarżone- 
go obserwacji psychjatrów 

Parere wypadło dla Chonija wcale korzystnie. 
Orzekli mianowicie lekarze, że zdradza on częścio- 
wy infantylizm, i że jesi podatnym matenjałem do 
wykonywania zbrodni pod wpływem namowy ©- 
soby trzeciej, 

Pozostaje wreszcie jedno jeszcze pytanie. Dlacze- 
go właściwie miała Marja nakłonić Chonija do 
sprzątnięcia śp Bajdały? Czy jeżeli istotnie chcia* 
ła wstąpić w związek małżeński z Ilkiem. to mu- 
siała aż posunąć się do zbeodni* Wszak Bajdała 
mie był weale jej mężem i w każdej chwili mogła 
niekrępowana wymienić starego Bajdałę na młode- 
go Ilka, bez uciekania się do morderstwa. 

Jest to ciekawa zagadka psychologiczaa, 1a któ- 
rą zapewne da odpowiedź ława przysięgłych, przed 
jaką staja dziś we wtorek oboje oskarżeni. 

Trybunałowi przewodniczy sso Kotkowski, © 
skarża jak poprzednio prokurator Dr. Tymiński. 

Zainieresowanie rozprawa jest zrozumiałe. 


O OSZUSTWO „RYMESOWE*. 

Przed Trybunałem orzekąjącym Sądu okręgowe” 
go kannego w Krakow e odbyła się onegdaj c.ekawa 
rozprawa na tle tzw. oszustwa rymesowego. Proku 
ratura oskarżyła Izraela Leiba Bocianz | Feiwka 
Nagla. kupców z Łodzi o to że w roku 1928 na- 
ciągnę). firmy futrzane kiakowskie Józefa Rapapof 
ta. Hermana Tafiera, Judy Griinberga i Hirscha F^ 
scha iącznie na sumę kilkadziesiąt tysięcy złotych 
w ten sposób, że przedstawiając się wspomnianym 
jako zamożni kupcy, wyłudzili od nich znaczniejsze 
partje futer na kredyt. zas ich cenę kupna pokry! 
rymesami podpsanemi przez osoby nielstniejące: 
wzgłędmnie nieposiadające żadnego majątku, a wisoń 
cu towar sprzedali | należnej dostawcom ceny kupna 
nie zapłacili, 

Oskarżeni do winy się uię poczuwał I w obrom? 
swej wykazywał. że działali w dobre mierze, Ż* 
sami zakupiony towar odspizedawali na kredyt : PA 
dli ofiarą swoich odbiorców którzy rówmież ceny 
kupna za futra im nie zapłacił. Obrona przedłoży!? 
sądowi kiłke nakietów weksli | rymes na sumę 49 
ło 50.000 zł. które oskarżeni w czasie krytycznym 
na dopełnienie zobowiazań handlowych wobec sw9” 
ch wierzycieli mimo protestów wekslowych wykt 
pili. Przewód sądowy wykazal istotnie, że oskarż” 
ni pod: w rader krytyczne pełożen e finanso® € 
z powodu kryzysu v handlu i zuhożeria oskarżo 
nych będących H tylkt drobnymi sprzedawcami, kt? 
rzy zakupiony towar odsorzedawali na raty ! wszy 
ko stracili. 

Trybumeł po dłuższej nasadzie uniewinnił obu 9 
skarżonych da braku dostatecznych  dowodó” 
winy. zwłaszcza be rostępowanie dowodowe 
dzłałaniu oskarżonyc* znamion oszustwa nie wyka” 
zało. 

Rozprawie przewodniczył s o. Dr Stnhr, oska 
żał prok Dr. Kozłowski. powództwo cywilne zaste 
powa? adw. Dr Meth, bronił oskarżonych 4dW' 
Dr. Goldbiatt, 
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uUupraszamy, aby wszelkie niedokładności w do- 
ięczarniu naszego pisma zechcieli natychmiast 
zgłaszać telefonicznie lub pisemnie w naszej ad- 
ministracji, celem bezzwłocznego ich uchylenia. 


— og0— 
"10 bm. — osfafni termin składania 


ankieiy rrzez włeścicieli realności 


Magistrat przypomina właścicielom realności, 
że ostateczny termin składania ankiety został prze 
dłużony do 10 bin, Winni niezastosowania się do 
Powyższego, pociągnięci zostaną do odpowiedzia]- 
rości karnej i ulegną grzywnie do wysokości 
4000 zł wzgl. karze aresztu do 4 lygodni, lub obu 
tym karom łącznie. 

Wewnętrzne prace biurowe urzędu melłunkowe- 
o jak sporządzenie kartvieki, zaprowadzenie 
ksiąg itd. które miały być ukończone 1 lipca br. 
portwa ją do 1 lipca 1982 r Właściciele reelności 
llimszą jednak w wyznaczonych terminach prze- 
Prowadzić zlecone im czynności. 


Uirudnienia przy wymianie dolarówek 


(bs). Z wielu stron dochodza nas skargi na meto 
dy stosowane przy wymianie dolarówek II. emisji 
ña nowa emisję prze: Bank Polski i przez PKO. W 
Szczezólności w Bank: Puiskim uż od kilku dni od 
marwiano zamiany, powołując się na biak nowych 
Obdigacyj dolarówkowych. zaś w PKO całą man pu 
ację przy wymianie załatwia jeden urzędnik. tak, 
4 uskuteczniewię wymnany wymagą straty kilku go 
dzim. Co gorsze. to w duiu wczorajszym, tj 2-g0 
Marca. obie instytucj: Oodrrzawiały wogóie wymiany 
20 względu na ciągmeme przyczem Bank Polsk: 
~ wedluę oświadczenia Gdnośnego urzędnika — d3 
Piero po ogłoszeniu wymków ciągnienia tj. dopiero 
gdzies za 7 dmi rozpocznie znowu wymianę! 

Wskutek tych praktyk wielu ludzi utraciło moż- 
NOŚĆ ndzialu w ciągmieniu nowej dolarówki 2 bm. 
1 to bez żadnego powodu gdyż wymienione wyżej 

ytucje winny były bez względu na to ciągnien'e 
Wydawać nowe obligacje. a także w poprzednich 
dniach powinny były postarać się o ułatwienie 
Wymiany posiadaczbm starych dolarówek, Wszelkie 
szykany biunokratyczne tego rodzaju mogą wszak- 

jedymie zaszkodzić popularności i prpytowi na 
Pożyczki państwowe 


Kasa Ghorych wysyła 400 dzieci 
na kolonje wakacyjne 


Krakowska Kasu Chorych wyśle w nadchodzącym 
Sęzomie swoim kosztem czterysta dziec! na kolonie 
e, lecznicze i wypoczymkowe. urzadzane przez 
oce społeczne Członkowie Kasy, chcący 
eŚcić swe dzieci na kolonii wimi zgłosić się na,- 
dode do 15 kwietnia 193i r, do kascwych lekarzy, 
SQecjalistów chorób dzięwi z wypisznem na druku 
wem podaniem, kóre odbierze lekarz kasowy. 
patrzy swą opinię iekarską i prześle do biura leka 
lza naczelnego. Na podania winna być nmieszczo 
na deklaracja jednej ż insiytucyj, organizujących ko 
P Że dziecko znajdzie na kolonji pomieszczenie. 
odania wniesione po terminie mogą być uwzględ- 
1 One jedynie w razię niewykorzystania ustaiagezo 
AOntyngentm, 


Nowy falsyfikat banknotu 100 złofowego 


m! ostatnich dniach zatrzymano falsyfikat biletu 
rad 100-złotowego którego wszystkie trzy 
m dw sztuki są oznaczone tym samym name- 
> A. 7934516, Typ IV Obrse falsyfikatn jest 

15 nam krótszy i o 0,5 mm węższy od obrazu bile 
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Lzy h. Rada miejska wniesie rekurs 
przeciw jej rozwiązaniu? 


Otrzymujemy następujący komunikat: 

„Dnia I bm odbyło się pod przewodniciwem re- 
ktora dr Zolla przy silnym komplecie ezlonków 
ostatnie posielzenie Klnbu Zjednoczenia mieszczań 
skiego. na którem po krótkiej dyskusji uchwalono 
jednogłośnie wstrzymać się od wszelkich kroków 
protestujących przeciw rozwiązaniu Rady miej- 
skiej i w Konsekwencji nie podpisywać wniosku 
o zwołanie Rady miejskiej dla nchwalenia rekur- 
su. Jeśliby zaś takie posiedzenie zwołane zostało, 
Klub Zjednoczenia mieszczańskiego ndziala w 
niem ńie weźmie Wkońcu prof. dr. Zoli w podnio- 
słych słowach pożegnał członków Klubu i Pre- 
zydjum miasta wspominając długie lata wspólnej 
pracy dla dobra miasta. Jak wiadomo, Klub Zje- 
dmoczenia mieszczańskiego był najsilniejszem u- 
grupowaniem w Radzie miejskiej i na nim spoczy- 
wa] ciężar rządów miastem". 

a e * 

W związku z powyższym komunikatem dowia- 
dujemy się. że b radcy z ugrupowań opozycyj- 
nych. tj. socjaliści. chadccy i endecy. oraz człon- 
kowie t. zw. Klubu gospodarczego podjęli akcję 
w kierunku wniesienia do Ministerstwa spraw we 
wnętrznych rekursu przeciw rozwiązaniu Radvw 
miejskiej, które-to prawo przysługuje rozwiązanej 
Radzie w ciągu 4 tygodni od decyzji Województwa 
tj. do 18 marca. Odnośna uchwała może zapaść 


jedynie na specjalnie w tym celu zwołanam taj- 
nem posiedzeniu Rady. Ponieważ wedle par. 62 
Rady m ciskiej mo- 


statutu gminnego pos.edzenia 


ga być zwoływane tylko przez prezydenta i od- 
bywać się pod przewodniztwem jego. wzgl. ozna- 
czonego pizez niego wiceprezydenta. przeto npo- 
zycyjni b radcy zamierzają zebrac 25 podpisów 
ceicm spowodowania zwołania posiedzenia Rady 
miejskiej. Wprawdzie na nocy par. 63 statutu 
Imezydent na umolywowane Żądabie 25 radców 
obowiązany jest zwołać Posielzcenie Rady do dni 
trzech, jednak wobec zapowiedzi, że Klub Zjedno- 
czenia mieszczańskiego w posiedzeniu tem nie we- 
źmie udziału, należy wątpić, czy zchranie to bę- 
dzie miało potrzebny do ważności uchwal komplet 
40 radców — (oprócz przewodniczącego) 

O ileby nie wszyscy członkowie b. Klubu mie- 
szczańskiego zastosowali się do powyższej uchwa 
ły (a wiadomaą jest rzeczą, że w związku z po- 
minięciem wielu b. radców z mieszczan przy po- 
wołaniu Rady przyboczmej istnieje w ich szere- 
gach wiełkić niezadowolenie). w takim razie po- 
siedzenie Rady, a zalem i wniesienie rekursu prze 
ciw jej rozwiązaniu, moglyby dojść do skntku. 

Rekurs skierowany winien być do Ministerstwa 
spraw wewnętrznych, którego ew, decyzja odmo- 
wma ulega zaskarżeniu do Najwyższego Trybu- 
nału Administracyjnego. Takie koleje przechodził 
rekurs Rady m. Krakowa, rozwiązanej w r. 1925 
po Śmierci śp. prez. Federowicza, a reaktywowa- 
nej wyrokiem N. T. A. w roku 1927, 

Czy i tym razem historja ta się powtórzy — 
narazie niewiadomo, (m) 


u amencycznego Rua falsyfikatu kora li- 
njami grubszemi na papierze zwyczajnym. W porire 
cie Kościuszki wyraz twarzy zostął zupełmie zmie- 
niony, ¿co można zanv ażyc ma pierwszy rzut oka | 
Znak wodny w medalionie wytłaczany i natiuszcza 
ny, godło państwa, orzel wykonąne grubszemi kre 
Skumi na wybitnie ciemnem tle. Rysunki kompozy- 
cyj ornamentecyjnych w drobnych szczegółach prze 
rywane bądź zamazare. Napisy w tekścę „Bank 
Poisk“ „Sto złotych cienicwane grubszemi kreska 
mi. Całość  falsyfikatu utrzymana jest w ko- 
łorach ciemniejszych przyczem rysunki są grubsze, 
przerywane, niewplestyczn une, szczególmiej uwy- 
datnia się to w portrecie Kościuszki w godle pań- 
stwowem (orle) i tle tabliczek z numeracją Falsyfi 
kat jest dość łatwy do rozpoznania. 

Jak oznajmią Bank Polsk. mogą pojawić się falsy 
fikaty podabme do op: samego. lecz na innym papier..e 
lub też z fewnemi zm'anami w wykonaniu rysunku 


Tragiczny wypadek felegrefisty 
ke lejrwegoa 


Wczoraj, o godz. 2-giej w nocy z mewiadoniy::1 
narazie przyczyn wypadł na stacji Słotwana-Brze 
sko z pociągu pospiesznego Nr. 203, zdążającego że 
Lwowa telegrafista kolejowy. Józei Świekosz, zw 
mieszkały ma dworcu kolejowym w Kłam. dozna ąc 
pęknięcia czaszki i rozlicznych komuzyj Ofiarę wy 
padku w stanie groźnym przewieziono pociągiem: 
osbbowym o godz. 5 do Krakcwa. a następnie kar 
ką pogotowia do szpitala OO Brn'fratrów 

——OO—— 


— DZIŚ NOCNY DYŻUR APTEK. Rynek 13, ul. 
Retoryka 1, Lubicz 7, Stradom 6. Karmelicka 9 
i Rynek podgórski 9. 

— TERMIN ZAMKNIĘCIA WYSTAWY HISTO 
RYCZNEJ Powstania Listopadowego (ul Szcze- 
pańska 11, I. p.) z powodn wzmożonei w ostatnich 
dniach frekwencji, zostaje przesunięty Wystawa 
będzie ctwarta jeszcze do dnia 15 marca włącznie. 

— NOWY SZKICOWNIK GROTTGERA W BI- 
BLJOTECE JAGIELLOŃSKIEJ. Znany z ofiarno- 
ści na cele publiczne właściciel Kornalowic pod 
Samborem p Stanisław Sozań:ki ofiarował do ga- 
binetu rycin Bibljoteki Jagiellońskiej szkicownik, 
zawierający 45 a: Artura Grottgera z lat 
1854-54 oraz 4 rysunki Leona Ostrowskiego. 
Nabytek ten jest dla Bibljoteki Jagiellońskiej tem 
cenniejszy, ponieważ uzupełnia bardzo szczęśliwie 
serję rysunków Groltgera, ofiarowanych w czer- 
wou ub. r. przez hr. St. Badaniego. Szkicownik 
Grottgera jest obszernie omówiony w podstawo- 
wej monografji o Groltgerze pióra J. Bołoz- An- 
tosiewicza, gdzie zamieszczono także kilka ropro- 
dukcyj tych rysunków 

— Z KRAKOWSKIEGO TOWARZYSTWA LE- 
KARSKIEGO. Jutro, we środę odbędzie się o go- 
dzinie 7 wieczorem w sali przy ul Radziwiłłow- 
skiej 1, 4-te zwyczajne posiedzenie naukowe To- 
warzystwa Lekarskiego, na którem wygłosi od- 
czyt doc. dr. Oszacki pod tytułem: „Tlen we krwi 
przy nowotworach". 


— POSIEDZENIE KRAKOWSKIEGO TOWA- 
RZYSTWA GINEKOLOGICZNEGO odbędzie się 
dnia 5 bm o godzinie 8 wieczór (20) w klinice 
położniczej U. J. Porządek dzienny obejmuje: Po- 
kazy chorych z kliniki położniczej U. J„ oraz po- 
kazy chorych z oddziału położniczego i chorób 
kobiecych szpitala św. Łazarza, 

— „PRZEMYSL METALOWY I MASZYNOWY* 
Pod tym tytulem wygłosi dziś we wtorek o godz. 
615 wiecz, w sali Muzeum Przemysłowego (ul 
Smoleńska 9) wybitny zmawca tej dziedziny prof 
dr. inż. Jan Krauze, b. rektor Akademji Górni- 
czej wykład, klóry będzie i6-tym z cyklu wykisa 
dów ekonomicznych, zorganizowanego przez Zoi 
zek Przemysłowców w Krakowie. Wstęp womg, 
goście miłe widziani. 

— Z RYNKÓW MIĘSNYCH. W tygodniu uies 
giym spędzono na targi w Krakowie hałaji zi4, 
wołów 232, krów 19%, jałówek 96, cieląt %52, nie- 
rogacizry 1632 razem 3213 zwienząt Ze spędzo- 
rych na targ zwierząt sprzedamo: na konsizncję 
miejscową 2068 sztuk, na konsumcję irmych gmin 
167 sztuk, pozostało niesprzedanych 94 sztuk, W 
porównaniu z poprzednim tygodniem było więcej 
244 szluk bydła, 293 cieląt, 615 świń. Jakość bys 
dła znacznie lepsza, Ceny bydła najlepszej jako- 
ści nieco się podniosły, nataniast gorszej, s 
Ceny cieląt bez zmian. Ceny nierogacizny chwiej: 
ne, z końcem targu nieco zniżkowały. 

— OSTRZEŻENIE PRZED MIESIĘCZNIKIEM 
„OCIEMNIAŁY ŻOLNIERZ%, Propaganda o po- 
trzebach ociemniałych żołnierzy wywołuje w spo- 
Jeczeństwie naturalny odrch szczerej sympatji $ 
poczucia obowiązku do przyjścia w miarę możne 
ści z pomocą ociemniałym inwalidom Niestety 
ten tak pożądany objaw jest wyzyskiwany przez 
rozmaitych oszustów i szantażystów, którzy pod 
płaszczykiem pracy dla ociemniałych żołnierzy i 
wyzyskując ofiarność społeczną. wyłuizają pie- 
niądze. Ponieważ zachodzi uzasadnione podejrze- 
nie. że ci osobnicy uprawiają swoją działalność 
oszukańczą pod egidą redakcji miesiecznika „Ocie- 
mniały Żołnierz", przeto Urząd wojewódzki prze- 
strzega wszystkich przed osobami, zbierającemi 
jakiekolwiek datki, ogłoszenia, czy też prenumera- 
ty na rzecz wspomnianego miesięcznika Osoby 
te należy uważać za oszustów i uniemożliwić im 
wyłudzanie pieniędzy. 

Kronika policyjna na str. 1t-tej, 
— 
O EGZYSTENCJĘ DLA i3-TU OFIAR EKSMIS! 

Na rodzinę Strassnergów, eksmitowaną przez A- 
brahama Bertrama, właściciela realności przę wl. 
Augnstijańskiei 5, wpłynęły w dalszym ciągu niste- 
puiące kwoty: Zebrane w firmie „Berson“ 10 zt, 
Noe Trachtman 5 zł. Szymon Stern 2 zł 50 sr. 
Waszkowicer 2 zł N N. 2 zł, Razem wpłynęło do- 
tąd 2.133 zł. 

Dalsze datki można składać w adm .N. Dziennika“ 

——480—— 

WP. Sz. Horowitzowi i Rodzinie z okazji za- 
ślubin Jego Svna składają serdeczne gratula- 
cje oraz złożyli na dar Purimowy K. K, L 
zł. 15.— ' Koledzy. 
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(Telegram własny „Nowego Dziennika”) 


Sztokholm. 2. 3. (R) B. Prezydent Banku 
Rzeszy dr Schacht odbywający podróż propa- 
gaudywą ze rew:zją planu Younga po powrocie 
z Ameryki przybył dzś do Sztokholmu. Wo- 
bec przedstawicieli prasy oświadczył dr. 
Schacht że Niemcy ne będą w stanie zapłacić 
długów wo,emnych. jes! nie będą mały możno 
śe zarokbowania. Jeśli dawne państwa nieprzy 
'acielsk.: mie okażą rozsadku, będą Niemcy zmu 
szon* azłostć upadłość. 


Wstółpraca uemieckefrancuska — oświad: 
czył Schacht -- polega ra tem, że Francja rok 
rocznie zabiera Niemcom po muliardze marek. 
Niemcy mogłyby Się pudreperować gdyby o” 
trzyinały choćby część swych d-wnych kolonii. 

Zapytany przez dziennikarzy. co zrobiłby. 
gdyby został dyktatorem. ośw adczył dr. 
Schacht m. in.. że ua drugi dzień Zaprzestałby 
spłacać długi reparacyjne. 


Burzliwe starcie socjalistów z Heimwekrą 
w Styrji 


Zandarmeria bagnetami rozpedza tlum 


Wiedeń ź. 3. PAT. Z powodu zapowiedzia 
nej przez dyrekcję hut stalowych Boehlera w 
Bruck w Styrji redukcji płac robotników zapo 
wiedziały organizacje Heimwehry w Kapsen- 
berg zgromadzenie, które zostało przez władze 
z obawy przed zaburzeniami zakazane. Pod- 
czas pochodu oddziałów Heimwehry przyszło 
do bójki między członkami Heimwehry a ro- 
botnikami socjalistycznymi, której położyła 
kres żandarmerja. Oddział Heimwehry poma- 
szerował następnie do Bruck. Na rynku przy- 
jął go tłum dwutysięczny wrogiemi okrzyka- 
mi i gwizdami, Mówców Heimwehry nie do- 


puszczono do głosu. W kilku miejscach przy- 
szło do bójek na pieści między obu stronami. 
przyczem 6 osób zostało lekko ranionych. Aby 
rozdzielić walczących przypuściła żandarmerja 
szturm na bagnety. Dopiero po godzinie udało 
się przywrócić. spokój. 

„Arbeiter Ztg.“ twierdzi, że rozgoryczenie ro 
botników socjalistycznych spowodowane było 
okolicznością, iż ci sami przywódcy Heimwe- 
hry, którzy organizowali protesty przeciwko 
obniżce płac, zajmują naczelne stanowiska w 

| zakładach Boehlera. 


|.__ a ora O O ppp izka z 


Prezydenf republiki Peru ustąpił 


Nowy Jork 2. 3, (R) Jak donoszą z Limy 
pou wzrastającym naciskiem ruchu rewolucyj 
nego prezydent Sanchez Cerro ustąpił dziś wraz 
z rządem. Cerro uczynił wczoraj jeszcze osta- 
tnia próbę zgniecenia rewolucji i wysłał z Li- 
my na okrętach do Aurequipa parę tysięcy żoł 
nierzy. Marynarka wojenna przeszła wówczas 
na stronę powstańców i zatrzymała transport, 
wskutek czego Cerro nie miał innego wyjścia, 
jak złożyć dymisję. W Limie utworzono na- 
tychmiąst nowy rząd wojskowy, na którego 
czele stanął prezes najwyższego sądu Ricardo 
Elias. Rząd podjął rokowania z powstańcami 
z południa i północy kraju. 

Amerykańscy pafrjogl przeciwke 
stosunkom z sowiefami 


Nowy Jork 2. 3. (R) Przedstawiciele 52 
organizacyj patrjotycznych w Stanach Zjedno 
czonych wystosowali do prezydenta Hoovera 
petycję, w której żądają zerwania wszelkich 
stosunków handlowych z Rosją sowiecką, 

Einsfein „wielkim krewniakiem” 
szczepu Indjan 

Nowy Jork 2. 3. (R) Z Albuquerque w 
Nowym Meksyku donoszą, że prof. Einstein, 
podczas zwiedzania zajmujących wsi taraso- 
wato położonych na obszarze zamieszkałym 


Z TEATRU IM. J. SŁOWACKIEGO 


„Murzyn zrobił swoje... 


Komedja w 3 aktach. W. Somerset-Maugham'a 
Przekład Ryszarda Ordyńskiego. Reżyser Wa- 
cław Nowakowski 


Nieporozumienie na całej linji. Od tytułu 
aż... do potrzeby wystawienia ną naszej scenie. 
Komedja nie komedja, — dowcip drugiej sor- 
ty, komizm sytuacyjny naiwnie nieudólny, Nie 
porozumienie! Ma to niby być kontrast dwu 
światów — w naświetleniu pogodnem — przed 
i powojennego. Dwa pokolenia, dwa różne ką- 
ty widzenia, Tymczasem — otrzymaliśmy 
świat jeden, jedyny. — zato złożony z samych 
— bez wyjątku — głupców. 

Czyżby nad 1amiz:. choćby nawet na przed 
mieściu will, mieszkali sami idjoci? Chyba 
nie. Trudno uwierzyć. bv dzisiejsze pokolenie 
najpraktyczniejszego narodu. narodu znające- 
go się świetnie na konjunkturze i wartościach 
dóbr. nauczone jeszcze doświadczeniem masa- 
kry wa"; - ru" j tonie i nró 


| przez Indjan należących do szczepu Hopi, po- 
dejmowany przez nich był niezwykle uroczy- 
ście. W dowód czci nadali Indjanie Einstei- 
nowi tytuł „Wielkiego Krewniaka* i miano- 
wali go swym wodzem, 


Nowy hurzgzn na wyspach Fidżi 
Londyn 2. 3. (L) Z Wellingtonu donoszą, 
że wyspy Fidżi ponownie nawiedzone zostały 
gwałlownym cyklonem. Z niedokładnych wia 
domości wynika, że oprócz znacznych szkód 
materjalnych są znów liczne ofiary w ludziach 


Bank europejski dla kredytow rolnych 
— Miski realizacji 

Paryż 2. 3. (B) „Matin“ donosi? że prace 
nad utworzeniem żądanego przez Loucheura 
banku europejskiego dla kredytów agrarnych 
postąpiły do tego stopnia naprzód, iż wypra- 
cowany zostal już w głównych zarysach sta- 
tut tego banku. Siedzibą banku agrarnego bę- 
dzie prawdopodobnie Zurych lub Amsterdam. 
Nowa instytucja rozpocznie swą działalność 
natychmiast po zatwierdzeniu jej przez komi- 
sję finansową Ligi Narodów. 


Budapeszt 2. 3. (B) Po spożyciu mrożo- 
nych owoców, zakupionych w jednym z tutej- 
szych sklepów zachorowało kilkadziesiąt osób. 
z których 17 przewieziono do szpitala z obja 
wami silnego zatrucia. 
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Feliks Rasznblueth w Polsce Ti 


Około 10 matca przybywa do Polsk! cgonak 
egzekutywy  Świalowe. organizacji sjonisty” 
cznej w Londynie dr Feliks Rosenbliith. który. 
odwedz Warszawę Kraków i Lwów. Cel W 
bytu Resenbliifh- w Paisce pozostare m i. W 
związku z przyżotewaniam do akcj werbuee 
wej z okazji .mesaąca Sok towa" (od 15 mares 
do 15 kwietnia) proklaniewanego przez egzeki 
tywę siomistyczrią dla nczczenra 70-lecia 
dzin p Nakiuma Sokołowa 


Proces o EKSEESY anty- 
niemieckie w Brzeziu 


Katowice 2. 3. PAT. W dniu 10 bm. przed 
sądem w Rybniku rozpocznie się proces o wy* 
bryki w stosunku do kilku mieszkańców 
zia. Na ławie oskarżonych zasiędzie 6 osób, %! 
tem przodownik policji państwowej Alfreð 
Końca i kierownik szkoły Kazimierz Szymań” 
ski. Do rozprawy powołano kilkunastu świad 
ków. Przewodniczy naczelnik sądu Stodolaką 
oskarża prokurator Początek. Rozprawa p0- 
trwa przypuszczalnie 2 dni,  Poszkodow 
zgłosili powództwo cywilne. 


Wysokie odznaczenie belgijskie 
tle wicemin. Becka 


Warszawa 2. 3. PAT. Poseł belgijski de 
LEscaille wręczył podsekretarzowi stanu W 
ministerstwie spraw zagranicznych p. Józefo- 
wi Beckowi wielką wstęgę orderu Wielkiego 
Krzyża Korony belgijskiej, którą p. Beck od= 
znaczony został przez JKM. króla Alberta I, 


Poe raz ostatni pełne diety poselskie 


Warszawa 2. 3. (Sin) Na pierwszego maf 
ca posłowie i senatorowie po raz ostatni otrzy 
mali diety w wysokości 1340 zł. Za kwiecień 
otrzymają oni diety zmniejszone, mianowicie 
po 1.100 zł. 


Francuska rada ministrów w sprawi 
układu marskiege 


Paryż 2. 3. Dziś przedpołudniem odbyła 
się rada ministrów pod przewodnictwem pre- 
zyaenta republiki, na której minister spraw 
zagranicznych i minister marynarki referowa 
li układ morski zawarty między Anglją, Fran 
cją, i Włochami. Wedle komunikatu oficjal- 
nego, rada ministrów uznała układ za zupeł- 
nie zadawałający. 


Stany zjednoczone przyjmą 
układ morski | 


Waszyngton 2. 3. PAT. W kołach dob- 
rze poinformowanych panuje przekonanie, Źć 
układ w sprawie ograniczenia zbrojeń na mo- 
rzu, między Wielką Brytanją, Francją a 
chami jest do przyjęcia dla Stanów Zjednóoczo 
nych. Ewentuałne zmiany w układzie łondyń* 
skim, według przewidywań, mogą mieć tylko 
drugorzędne znaczenie i nienaruszą interesów 
Stanów Zjednoczonych ani Japonii. 


2 


dd. 


żniactwo. Cenimy i podziwiamy tych wspania 
łych gentlemanów. którzy po dniu znoju — w 
pracy zawodowej czy publicznej — rozkoszują 


się sportem, — stanowi on dla nich nieodzo- 
wną potrzebę — nie wypełnia atoli sobą tre- 
ści życia. 


A tu nic. Młodzież patrzy na pracę jak na 
jakaś hańbiącą karę, jak np. więzienie. Pie- 
niądz jest koniecznością i potrzebą, ale musi 
być gotowy. dostarczony w każdej ilości przez 
| „robotów“ bez praw i przywilejów. — tj. przez 
pokolenie starsze rodziców. Cała dyskusja mło 
dzieży, to jeden stek głupstw. napisanych dla 
wywołania humoru przez pokraczne postawie 
nie prawdy na głowie. Autor liczył się zapew- 
ne z tem, że ludzie lubią się śmiać nawet. gdy 
ktoś nie daje do tego powodu. — np gdv wy- 
śliźnie się i upadnie — czemuż nie mieliby się 
śmiać. gdy smerkacz deklamuje, że on wpisu- 
jąc się na uniwersytet potrzebuje na życie 500 
funtów rocznie, ale rodzice jego nie powinni 
wydać więcej niż 250 funtów. Lub dochodzi do 
į takich konkluzyj. że właściwie starsze poko 
lenie należałohy humanitarnie uśmiercić (star 
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sze pokolenie zaczyna się od lat 40-tu) — 8 JE” 
śli się komuś pozwoli żyć, to poto, by praco” 
wał na młodszych, 

Takie rozmówki są osią komedji,' zreszta 
bez istotnej akcji, bo rzecz dzieje się w prze” 
ciągu kilku zaledwie godzin. | 

Stare pokolenie, za wyjątkiem ojca, Chariie 
Batte'a, jest niemniej głupie, zwłaszcza ość 
piękna, i nie lziwnego, że Charlie miał dość 
tych głupców i warjatów i przeprowadził s o) 
zamiar wydostania się w sferę czystego nie” 
skażonego obłędem powietrza. Į ta postać $% 
wnież nie z jednego ulana była kruszcu, I© 
najsympatyczniej odcinała się od całego cho” 
robliwego tła. 

Zastanawiałem się nad tem, dlaczego kome 
dja nie nosi tytułu: „Elegja nad złamanym "" 
lindrem* — ale widząc trud pp. Żmijewskiej 
Dziewońskiej, Klońskiej, Ludwiżanki, Sz A 
skiego, Leliwy. Pawłowskiego i Dąbrowskie8 
— doszedłem do przekonania, że tytuł jest o. 
cież straszny. „Murzyni zrobili swoje... 
dzo mi ich było żal. L Fleischman” 


—— 
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GIEŁDA KRAKOWSKA 
Kraków, 2 3. 1931 Akcje "trzymane Dolar lek 
mocniej. 
Akcje handlowe: Tohan 3.25 
Zebranie giełdowe zaznaczyło małą chęć do 
pracy. Większość efektów z braku zaluteresowa 
nią w zupełnym zastoju W drobrych ulościach 
tobiono jedynie z papierów handlowych Tohanen 
zmiany. Ruch ospały 
Na pogiełdziu zupełny zastój, 
Waluty i dewizy oficjalnie bez obrotów 
Na rynku walutowym w obrotach prywatnych i 
międzybankowych sytuacja bez szczególniejszych 
zmian. Nastrój dla dolara gotówkowego lekko mo- 
tniejszy. Podaż do:taeczaa W Krakowie dolar 
gotówkowy 8.89 i pół do 8.5] pół, czeki bankowo 
891 i jedna czw. do 8.92 i jedna czw Warszawa 
Gol 8.89—8.91, czeki8.91—-8.92. Lwów dol. 8.89 i 
a czw. do 8.91 i jedna czw, czeki 891 i jedna 
tzw. do 5.92 i jedna czw Katowice dol. 8.89 i pół 
do 891 i pół czeki 891 i pół do 8.92 i pół 


GIEŁDA WARSZAWSKA 

Warszawa, 2. 3. PAT. Akcje: Bank Polski 133. 
Siłą i Światło 70, Lilpop 20. Pożyczki: 3-proc. bu- 
dowlana 50, 4-proc. inwestycyjna 95 i trzy czw. 
6-proc. dolarowa 72 i pół, 8-proc. Listy Zast. B. 
G. Kraj. 91. 7-proc. poż B G, Kraj 83 i jedna czw. 

Waluty: Dolar 891 i jedna czw. 8.93 i jedna 
czw. 8.89 i jedna czw. Franki francuskie 34.96 
i pół, 35.05. 3498 Dewizy: Belgja 121.15, 124.76, 
124.14, Londyn 43.35. 43.46, 43.2, Nowy Jork 8916, 
8.936, 8.896. Nowy Jork telegr. 8.925, 895, 8.905, 
Paryż 34.6 i pół, 3505. 34.88, Praga 26.43, 2649. 
26.37, Szwajcarja 17176, 17219. 171.33. Wiedeń 
125.39, 125.70, 125.08, Włochy 46.76, 46.88, 45.64, Ber 
lin 212.10. 


GIEŁDA POZNAŃSKA 
Poznańska giełda zbożowa z dnia 2 3 1931 
Żyto 120 ton parytet Poznań 1865. 46 on — 
18.55.—18.60, 15 ton — 1850 Tendencja spokojna, 
Teszta bez zmiany. 


GIEŁDA WIEDEŃSKA 

Wiedeń, 2. 3 PAT. Waluty i dewizy: Berlin 
168.82—169.32, Budapeszt 12393—12423. Bukareszt 
422 i jedna czw. do 424 i jedna czw. Londyn 
3451 i trzy ósme do 3461 i trzy ósme. Nowy Jork 
110.25—712.75, Paryż 2782 i trzy czw do 2792 i 
trzy czw., Praga 21.03 i trzy czw. do 21.11 i trzy 
czw. Warszawa 79.58—79.86, Zurych 136.69 i pół 
do 13719 i pół. Amerykańskie 709—713. Niemiec- 
kie 168.61—169.21, Włoskie 3717—37.33. Rumuń- 
skie 421—4.25. Szwaicaęskie 136.34—13714. Cze- 
Skie 21 i pół do 2112 i pół, Węgierskie 123.92— 
124 32. 

Papiery wartościowe: Losy Tureckie 22 i trzy 
czw Hipoteczny Lwów 61, Portland Zement 77.50, 
Zieleriewski 23 i jedna czw. Gal. Karpaty 2.41. 


GIEŁDA ZURYCHSKA 
Zurych, 2 3 PAT Paryż 20.35 i pół, Londyn 
9-23 i trzy czw, Nowy Jork 51950, Belgja 72.45, 
Włochy 27.21. Berlin 12348, Wiedeń 73.07. Praga 
1537 ; pół Warszawa 58.23, Budapeszt 9057 i pół. 


SAMOCHÓD STRAŻY PCZARNEJ WYWRÓCIŁ SiE 


Wczoraj wieczór wybuchł pożar w baraku składu 
Węgla przy u. Pawiei |. 13. Zawezwana straż po- 
arna ogień ugasila. Szkoda nieznaczna 

Podczas powrotu strzży de koszar omal mie de- 
szło ao katastrofy, która inogła przybrać poważne 
*Ozrruąry Mianowice ieder z samochodów straży 
Przy skręcaniu z uł, Potockiego do koszar przewró 
Gl sie wskutek rapicwuęgo zahsmowana Strażacy 
niema! wszyscy zdolzl' w porę z wozu wyskoczyć. 
A tylkc eden z nich dozne? stłuczena reki. Ofiarę 

zawodu opatrzył .ekarz pogotow.a raturkowego. 
—og0—— 
„= AGITACJA KOMUNISTYCZNA Dnia 28 lu- 
"go w godzinach popołudniowych został zatrzy- 
any na gorącym uczynku rozrzucania odezw ko- 
w.mistycznych Markus Mojżesz Rimier z Tarno- 
a. 


— PODPAŁACZ. Orgasa policji cresztowały Jô 
efa Wójcika z Przewozia pow. Wieliczka za pod- 
Palenie w dniu 26 ub. m obejścia Kaspra Kofina 
W Przewoziu. 

— KRADZIEŻ 4 I PÓŁ TYSIĄCA zł bilmem. 
©konano w niedzielę w głównym urzędzie pocz- 

wym w Krakowie Policja przeprowadziła do- 
Chodzenia w tej sprawie i aresztowała u-zędnika 

ztowego Władysława Błochura oraz tunkcjo- 
tarjuszy urzędu Władysława Jastrzęhskiego, A- 
a Bohorskiego i Hilarego Piaskowa. 

— KRADZIEŻE DROBIU Do stajri Paiak Ma 

"H przy ul Prokocimskiej L 17 w nocy na 1 


„NOWY DZIENNIK" sroda 4. ITT. 1931. 


Tym P. T. prenumeratorem, 


zwioczn'€ zalegiości, wstrzymamy z dniem 12 b. m. wysyłkę 
naszego pisma. 


Str N 


którzy nie wyrównają bez- 


śtózie Lewant przyjeżdża do Krakowa 


z 


Jak się dowiadujemy, we czwartek dnia 5 
bm. przybędzie do Krakowa sędzia dla spraw 
szczególnej wagi p. Demant w związku ze śle- 
dztwem przeciw posłom, aresztowanym we 
wrześniu ub. r. i osadzonym w Brześciu. Sę- 
dzia Demant ma przesłuchać w wydziale bez- 
p:eczeństwa województwa krakowskiego sze- 

p 


— $itniści 


reg świadków w związku z kongreseim Cen- 
trolewu w dniu 29 czerwce. ub. r. M. in. kilka 
osób z pośród działaczy socjalistycznych otrzy 
mało na dzień 5 bm. wezwania do przesłucha- 
nia, wysłane z Warszawy, a podpisane przez 
sędziego Demanta. 


amerykańscy wober listu 


Nowy Jork 2. 3, ŻAT. Komitet Admini- 
stracyjny Organizacji Sjońskiej w Stanach Zje 
dnoczonych uchwalił rezolucję o stanowisku 
wobec listu MacDonalda o polityce palestyń- 
skiej. Rezolucja stwierdza m. in. że zaakcep- 
towanie lub odrzucenie wyników rokowań mię 
dzy Agencją Żydowską a rządem angielskim 
należy wyłącznie do kompetencji Kongresu 
Sjońskiego oraz rady Agencji Żydowskiej. List 
MacDonalda — głosi dalej rezolucja — ozna- 
cza w stosunku do Białej Księgi poprawę w 
tonie. w należytej ocenie żydowskich zdobyczy 
w Palestynie, craz w uznaniu praw calego na- 
rodu żydowskiego do Palestyny. List pomija 
jednak szereg kwestyj, które wymagają wyja- 
śnień. Ostateczną decyzję będzie można wy- 
dać jedynie wówczas, gdy dokumeniy dotyczą 


Fcżer znis 


zczył wille Trockiego 


ce faz polityki angielskiej będą przedłożone 
Kongresowi Sjońskiemu, Jak wiadomo, zdania 
co do stanowiska wobec listu MacDonalda by- 
ły wśród członków Sjońskiego Komitetu Admż 
nistracyjnego podzielone. Wkońcu wyłoniono 
specjalna kom.sję, która sformułowala powy- 
żyj cytowaną rezolucję. 


bist MacDonalda w bidze Nar. 


Genewa (ŻAT) Rząd brytyjski nadesłał 
do sekretarjatu Ligi Narodów odpis listu pre- 
mjera MacDonalda do dr. Weizmanna. W ko- 
łach genewskich -panuje przekonanie, że dziękġ 
listowi MacDonałda, Komisja Mandatowa, któ 
ra miała podczas sesji majowej omawiać Bia- 
łą nsięgę, zwolniona będzie z tego drażliwego 
zadania. 


Cenne ksiażki i rekcpisy spłoneły 


Berlin 2. 3. PAT. „Montagpost* donosi, że 
na wyspach Principo spłonął ub. nocy dom, w 
którym zamieszkiwał Trocki z rodziną. Pożar 
zniszczył urządzenie wewnątrz mieszkania o0- 
raz bibljotekę, zawierającą szereg cennych ksią 
żek i rękopisów Trockiego. Zbiór listów, ko- 


respondencja prowadzona między Troekim a 
Leninem ocalała, Uległy natomiast zniszcze= 
niu materjały do monografij o wybitnych po~ 
litykach, natomiast nie udało się ocalić ręko= 
| psów o Leninie i o armji czerwonej. 


Tragiczny wypadek podczas przejażdżki 
księcia Walji na jeziorze 


Telegram własny „Nowego Dziennika”) 


Nowy Jork 2. 3. (R) Z Santiago de Chile 
donoszą: Podczas wizyty angielsk. następcy 
tronu ks, Walji w Chile wydarzył się wczoraj 
wieczór na jeziorze Llanquihua wypadek, któ 


rego ofiarą padło 12 muzykantów wojskowych 


Podczas przejażdżki księcia po jeziorze towarzy, 
szyła mu w drugiej łodzi muzyka wójskowa, 
przyczem łódź z muzyką zderzyła się z pew- 
nym statkiem i zatonęła. Część muzykantów, 
| wyratowanc, reszta zginęła. 


bm dostał się nieustalony sprawca i skradł 6 kur 
wartości około 32 zł — Do zamknietej komorki 
Bochenka Ignacego, akademika przy ul. Krzemion 
ki 11 w nocy na 1 bm dostali się sprawcy i 
skradli 5 kur, 1 koguta i 5 królików wartości 75 
ziotych. Jeden ze sprawców został przytrzymany 
przez patrolującego policjaata w osobie Włodar- 
czyka Leona w chwili. gdy niósł 4 kury, pocho- 
dzące z powyższej kradzieży. 
—oago— 

Chcesz noc purimowa spędzić przyjemnie 
SpeSz dziś na zabawę do „Merkazu* Krako- 
wska 41 Początek o godz. 9 wieczór. 456g 

—— 0 

— „DANCING BRIUGE* Ogn ska Pracy który od 
będzie się dnia 8 bm w salach Żyd. Domu Akad 
mick ego zapowiada się d.skonale. Liczne koło go- 
spadyń ` doświadzzo: vech gospodarzy zabawy dokła 
da wsze.kich stareń by ząbawa ochoczo wypadł. 
i ty zarówno rańxzaca młodzież "ak i amatorzy 
bridga ¿zuli się jak nefswubodniej Ws'ęp tylko za 
imiennemi zaproszeniami. 


—g0o— 


— BIBLJOTEKA “LA DZIEC) * MŁODZIEŻY 
ŻYDOWSKIEJ w Warszewie, ul Chłodna 41. 
przyper.na. w ża a:ku z Św ętem .2  vda'a k aż 


kę dla dzieci pt, „Purym  trakiuęcą 0 bustocji 


Z KRONIKI ŻAŁOPNEJ. 


— BŁ P. ZYGMUNT BLONDER. W  biędzielę, 
1 bm. zmarł w Krakawie po długich cierpieniach 
znany w krakowskich sferach bankowych proku- 
rent Powszechnego Banku Związkowego błp, Zy- 
gmuni Blonder, przeżywszy lat 49. Zmarły peist 
od lat kiłkurasu obowiązki naczelnka kasy Po- 
wszecinego Banka Związkowego i cieszył się dla 
niepospelitych zaiet charakteru i serca prawdziwą 
przyjaźnią grona knieżeńskiego. sympatią klienrell 
craz uznaniem u przełożonych Przedwczesny zgon 
błp. Blendera wywołał ogólny żal i współczacie 
dla os.eroconej rodziny, Cześć Jego pamięci! 

LJ s o 

ZMARLI: Feiwisch Armer L 63, Abraham Weiss 

1 67. 


EE | O M 
zwyczajach tego Święta, Zamówień dckonywa się 


przez wpłatę ceny ks.ażk: w kwocie zł 4.50 na conto 
PKO Nr 45623 589x 


—og0—— 
„POMOCNICZY JĘZYK SWIATOWY*, Mie 
sięczmk poświęcony -ropagandzie zagadmień języka 
międzynarodowego, wychodzi w Krakowie (Lubicz 
134) pod redakcją Dra M. J, Ziomka. (Cena kwarial 
nie 60 gı), 


Ń WOLNE POSADY 


AGENTA zaprowadzone- 
go w sferach  srzędni 
czych do sprzedaży gra 
moromów i rowerów. z 
dobremi referencjami po 
sznikujemy. — Zgłoszenia 
pod „M. P. do Biura o- 
głoszeń Staiera, tKra- 
ków. Rynek 8. 188er 


CZELADNIKA kontek: 
damsk ej, — biegłego w 
prasowąniu, przyjmie za 
naz krawiec damski, m. 
Miodowa 25. 337g 


ZDOLNA ekspedłemtk 
potrzebna do timmy Jad- 
wiga Cypes, Posełska 20 

487x 


AKWIZYTOR do zbiera 
nia anonsów poszakiwa- 
ny. Zyłoszerua hoteno: 
„Apoo“, Podgórze, Ry- 
nek 3900 


PRAKTYKANTA techn. 
dentystycznego poszuki 
je zakład dentystyczny 
Józefa Zimetbamrga. Kra- 
ków, ul. Wiśna 9, M. pię 
tro. 


PO > AD 


MŁODY człowiek posmi- 
kuje posady kasjera, ma- 
gazymsera, lub kantorzy* 
sty. Zgłoszenia pod „Ru- 
tybowana siła" do Adm. 


„Ń. Dziennika‘. 328g 


MŁODY cztowrek, pele” 
zapału do pracy. znają 
cy handel dział spedy- 
cyjny, przyjmie posadę 
magnzynierz, okspedjen- 
ta, inkasenta i te p, Zglo- 
szenia pod „Praca | eser 
ch” do Adm. „N. Dzien- 
nka". Z9ix 


Premie tla Prentmoralorów „Noweg 


Rozpoczyraląc akcię premłj dla naszych Szan. Prerumeratorów we formie cemrych : wartościowych dziei 2 zakresu wiedzy i literatury 


FACHOWIEC z długoie- 
tmią praktyką poszukuie 
posady lub zastępstwa z 
branży kolomalne: spo- 
żywczej w Krakowie lur 
na prowincji — Posiadz 
znajomości między kup 
cam;  reśerencje pierw 
szorzędne. Zgłoszenia dr 
Adm. .N. Dziennika" pod 
„Soaldny”. 


PANNA z 


długoletn a 


praktyka biurową. pisza | 
na maszymie | 


ca biegle 
zmieni vosadę. Zgłoszę” 
mia pod „Buchakterka” 
do Adm „N. Dziermika' 


290x 
MAGISTER praw. z pra 
ktyką sadową. zdolmy 


praccwity poszukuje po 
sady koncypienta od 16 
marca. — Zgłoszenia do 
Adm. „Now, Dziennika“ 
pod „Sumienny Mgr R." 

3743 


KONCYPJENTURY po 
szukmię doktor praw 

ukończona praktyką są 
dową. Zgioszemia” Kra- 
ków, Siorvtka pocztewa 
Nr. 77. 2682 


POMOCNIK  buchalteri 
obznałomiony z wszel- 
kiemi pracami buirowe- 
mt poszukuje posady od 
1 marca b. r Zgłoszen.a 
pod „M. do Adm. „N. 
Dziennika, 


297g 


MGR. PRAW z ukończo 
ną praktyka sądową. po: 
szukuje koncypientury w 
Krakowie hib na prowa 
cjł od zaraz. Zgłoszenia 
do Adm, „N. Dziennika* 
pod „Pracowity. 467x 


PANNA z dobrej rodz: 
ny poszukuie posady to- 
warzyszki do starszej 0- 
„oby lub dzieci. Miejsco 
wość sbojętna, Zgłosze” 
nia: Biuco ogłoszeń. Kra 
ków, Siema 12, pcd „Ła 
godna". 332: 


3232 4 


„NOWY DZIENNIE * środa 4 marca 1881 


Ukazał się Zeszyt 3 (Luiy j931, 96 stron druku) 


„Mięcięcznika Zytowskiego 


pod redakcia Dre Żygmur:.- Elenberga, o treści na 
stępwiącej: Nahum Sokołuw — Odr'dzenie scbraiz- 
mu, studjne. historyczno uterącke. Wilhelm Ber- 
kelnammer — Pacsfizir. a żydosiwo: A. Jacoh -Loe- 


wenscn — Nowa muzyka żydowska; Micha! Weir : 
| złeher —  Zygmnt Mexkes. artysta * twórczość 
| (z trame reprodukcjami): N, Weimg — Z suciolc- 
| gi nowoczesnej kteratury żydowske.. Franciszek 


Oppenheimer —- Puiożenic Żydów n% św ecie w XX. 
wiekr W dziale „Przegiąd Miesieczny”: Ozjasz 
Thon — Nabum Sckolcw (Z powodu jego 76-tych 
urodzin), W dziale „Uwag: : glossy: W, Berkelhanr- 
mer —- Na widowni: Arje Tartakowera — Wieika 
próba: Otto Schneia — Mcjżesz Apolebaum; Juljusz 
Feldhurn — O baikę i legendę żydowską w ięzyk: 
polskim; Sprawozdania z książek ' czasopism, Od 
Redakcji i t. d. 

Pręrutnerata wynosi kwartalnie 8 zł, półrocznis 
16 zł. rocznie 32 zł., zeszyt pojedynczy 3 zł. Zamó 
wienia wyłącznie do Adra.mistracji: Warszawa. Ry- 
marska 8. przesy*ki piesiężne na konto P, K. O. 
Nr. 24.768, Menora Sp. Wyd. z ogr, odp. Warszawa 
Rymarska 8. Adres Redakcji: Łódź Piotrkowska 90, 
skrzynka poczt, 469. — W Krakowie do nabycia w 
Księgami Powszę:.hne! Dra Seidena. m. Tomasza 20 
* w ksęgarni Arow Fausta. ni. Krakowska 13. 


| TROCHĘ HUMORU 


= 
* 


— Proszę mi dać 2 litry spirytusu do palenia, ale 
niech panienka nie używa lejka od nafty, bo mam 
dziś gości. 


ABSOLWENTKA |. r- 
ku Wyższego Studju 
Handłowcgo. ze Zzmaio 
mościa buchalter. kor 
spondencii. poszukbit p 


sady za skremner Wy - 


Zgłusze 
"krvik 
304 


qagrcdzen-en 
nia: Kraków 
nocztow CC 
TECHNIK ccntystj cz 

pricacy samodziejn « 
poszuku: pesady Cd z: 


raz. Zgłoszenia dò Adn 

LN. Dziennika“ — poa 

Skromne warunki“ 
45ix 


NAPIERŚNIKI, staniki 

kombinacje szyje: Feld: 
biumowa. u. Sebastjana 
Nr. 32, Il, piętro. 322z 


BUCHALTER biegie pi- 
szący na maszymie wła” 
dający językiem polsk m 

nwem.eckim, znający Ste 
nografię. poszukuje po- 
sady. Zgłoszenia pod 
„F.“ de Adm. „N. Dzien- 
nika“ 


PANNA pisząca biegle 
ma maszynie  obznajo- 
micna z wszełkiem: czyu 
nościami kancelaryjnem 
— zmieni possdę. Zgło: 
szenia pod „Marzec* dc 
Adm. N. Dziemmika'* 


WYDAJŁ smaczne obia 
dy po cenie zn.żonej: ul 
Dietlowska 111. I piętro 


drzw 7. 307bp 


ZGUBIONO świadectwo 
dojrzałości na nazwiskc 
Buchsbaum Mayer mro 
dzony 3 wiześnia 1908 
wydane przez gimna 
zjum Buczacz, 336g 


UNIEWAŻNIAM zgub © 


ną książeczkę z Kas: 
Chorych ne nazwisk 
izak Schwarz. 341g 


żydowskiej, jak i ogólnej — dajemy jako pierwszą premię sztandarowe dzieło historjografji ży dowskiej: 


prof. H. GRAETZA 


„HISTORJĘ ŻYDÓW" 


w 8 tomach w przekładzi polskim St. Szenhaka z przedmową Dra L Schippera 


A 
Komplet broszurowany 32 zeszytowy, 8 to 
stów zamiast very księgarskie; 48 zł = dia |€ tomów — zamiast ceny księgarskie 66 zł. — | wego Dziennika“ 
aszych Prerurneratorów tylko 25 zł. (pius ko | dla maszych Prenurneratorów tylko 41 zł. (plus | meratę za nich przyzajmniej na 1 miesiąc, — 


śzta przesyłki na prowincję 1 zł. 50 gr.). 


pod następującemi warunkami: 
B. 
Komplet w wyborne. płóciennej oprawie. 


koszta przesyłki ua prowincię 1 zł. 50 gr.). 


Zgłoszenia * wpłaty przyjmuje Administracja „Nowego Dziennika” 


w Krakcwie ulica Orzeszkowej L. 7 


— Telefon Nr 102-79. 


otrzyma E-tomową „Historię Żydów“ Graetza: 
wydanie broszunoware (cena księgarska 48 


C. Bezpłatnie! 
Kto zwerbuje 5 un nowych abonentów „No 
wpłaci równocześnie prenu 


— zupełnie bezpłatnie. 


wydanie w płóciennej, wytwornej oprawie — 
(cena księgarska 66 zł.) — za dopłatą 16 zł. 


Nr 


mame Nr wz 


| "LOKALE 


POKOJ frontowy umeb” 
luwany łomeczny, Z 9 
annem wejściem, dła Z 
anów od 15 maros b. f- 
do wynaięcig. — Wiado” 
mość. Brzozowa 12, Ii. 


emro meszkanie 18. 
310bp 


è sama, 
POKÓJ z osobnem Wel” 


JIG 


ściem dla 2 panów lab 
pań natychmast do wy” 
najęcia Zgłoszenia: Złe” 
lona 28, m. -1i, od godt. 
10 rano do 6 wieczóc. 
432x 


Pi a dm | 
LOKAL składający s/4 7 
6 ubkacyj irontowych £ 
3-ma suterynam: przy M 
Gertrudy 16. zaraz G" 


wynajęcia. 490er 
1 jk 


POKÓJ umeblowany 22 
Taz do wynajęcia dla 3 
panów. z caian lub czę” 
ścowem utrzymaniem — 
«l. Diętłowska 111, 1 pie 
tro. drzwi 7 30600 


ŻURNALE mód wiosen” 
ne, jak również manek.” 
ny poleca w wielkim WY 
borze Gznendelmaq Lau" 
dau, Kraków Rynek 9 
Pasaż Bielaka. Wypoży” 
cza matnowsze žurnāli? 
najtaniej, 4780r 


SKLEP z towarem i tnie 
szkaniem do sprzedania 
Wiadomość: Weiss. Sta” 
rowiślna 37. 458x 


DYWANY ręczne. kik' 
my. „Dywan* Kraków 
Podgórze ul. King: 9 — 
Telejon 116-09. tim 


_ Reklama 
dżw:gnią hanc iu 


e 66 
1 


h 
IM | 


PRENIT MERATA: a Krakowie i na prow mies.ęczn Zi. 6'00 kwartai Zl I8'0C 
w Krakowie z odnoszen. do doma 
Na prowincji z przesyłka pocztowa 
Zagranica y przesy!ka pocztowe 

«NOWY DZIENNIK” wychcd.* cedzennie także w poniedzałk: dm pośw a: 


œ 


- 620 s - 1860 tekŚci: 
„ 6'60 = „ 19'80 
„ 1660 AROKE 


. tmacdesłanem ma 3 lamy po 74 milim. 
mów po 37 mim. — Najmnielsze oglcszemie drobne Eczymy za © słóc 


OGŁOSZENIA: Podstaws obliczeń jest ! mimes w jednym łamie. — Strona ” 


— Strona za tekstem: 6 1 


CENY w złotych: I. strona 1°25. — Tekst 1'—. Nadesłane 0'75, — Za tekste” 
0'25. — Drobne od słowe 0'20. Dla poszukujących pracy 0'10. — Gratel 
cje 12/50 — Za zastrzeżone miejsca dolicza się 25%. 
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Wydzwca: Za Spółkę Wyd ..Nowy Dziennik": Zygmunt Hochwald. — Redaktor naczelny: Dr Wilbeim Berkelhammec. 
Redaktor odpowiedzialny: Zygfryd Moses — Nowa Drukarnia Dziezmtkowa Kraków, Orzeszkowej 7, pod zarządem Maksymiijana Feldene 


